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W ST ĘP

Wśród zagadnień liturgicznych, żywo dyskutowanych przez ogół litur- 
gistów i najbardziej interesujących szerokie masy wiernych w okresie 
nie tylko posoborowym, ale i dużo wcześniejszym, na pierwszy plan bez 
wątpienia wybija się zagadnienie odnowy Mszy św., tzn. jej struktury  
liturgicznej, jej szaty zewnętrznej. Nic w tym  dziwnego — Msza św. jest 
bowiem Ofiarą całego Kościoła; głównie z Eucharystii, jako ze źródła, 
spływa na Kościół łaska Boża i przez nią dokonuje się uświęcenie czło­
wieka w Chrystusie i uwielbienie Boga, które jest celem wszystkich dzieł 
Kościoła. Msza św. jednakże w ciągu wieków podlegała różnym refor­
mom dokonywanym z pozycji umysłowości danej epoki, w wyniku czego 
zewnętrznym swym wyglądem odbiegła daleko od swego pierwowzoru, 
co w konsekwencji odbiło się na jej wymowie duszpasterskiej. Msza św. 
w swej wielowiekowej szacie nie zawsze skutecznie przemawiała do 
współczesnego człowieka. To właśnie wpłynęło, że Sobór Watykański II 
w swej Konstytucji Sacrosanctum Concilium  o Liturgii św., będącej jego 
pierwszym dojrzałym owocem, wśród innych zagadnień liturgicznych, 
zajął się i zagadnieniem odnowy Mszy św., wytyczając jej zasadniczy 
kierunek. W ślad za tym zaczęły się ukazywać dokumenty wykonawcze 
Stolicy Apostolskiej, wprowadzające w czyn zalecenia soborowe.

Odnowa Mszy św. zalecona przez Sobór W atykański II jeszcze nie 
zakończyła się. Niemniej jednak zagadnienie postępującj odnowy Mszy 
św. zasługuje na rozpracowanie ze względu na swoją powagę i szerokie 
zainteresowania tak ze strony duchownych jak i ogółu wiernych, tym 
bardziej, że dotychczasowe opracowania tego zagadnienia w polskiej 
literaturze liturgicznej mają charakter zbyt fragmentaryczny.

Niniejsza praca ma na celu ukazać i w miarę możności uzasadnić 
dokonywającą się obecnie odnowę Mszy św. Aby ten cel można było 
łatwiej osiągnąć, ukazany zostanie również zarys historyczny rozwoju 
rzymskiej Mszy św., będący tłem zagadnienia.
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I. ZA RY S H IST O R Y C Z N Y  R O Z W O JU  R Z Y M S K IE J M SZY  ŚW. 1

Chrystus Pan ustanawiając ofiarę Mszy św. określił istotne jej części, 
które po dziś dzień stanowią jądro każdej liturgii mszalnej. Na podstawie 
Pisma św. Nowego Testamentu możemy powiedzieć, że Chrystus Pan 
swoją pierwszą Mszę św. odprawił w Wieczerniku w sposób następujący: 
wziął chleb; chleb ten, uczyniwszy dzięki, pobłogosławił, zakonsekrował 
i dał do spożycia Apostołom; następnie wziął kielich z winem, znowu 
dzięki uczynił, wypowiedział słowa konsekracji i dał Apostołom do 
w ypicia2. Mamy więc w tej pierwszej Mszy św dwie istotne części: 
konsekrację, czyli przeistoczenie, oraz komunię św.

Istota Mszy św. po dziś dzień nie została zmieniona, gdyż Chrystus 
Pan nakazał nam ją sprawować na sposób, w jaki sam sprawował.3.. Na 
skutek jednak rozmaitości w układzie części drugorzędnych, rozmaitego 
akcentowania w różnych stronach dodatków nieistotnych, wytworzyły 
się różne liturgie mszalne. Chociaż więc istnieją dziś różne liturgie mszalne 
i chociaż ulegały one w ciągu Wieków ewolucji, wszystkie one opierają 
się na pierwotnym zarysie zakreślonym przez Chrystusa Pana.

Już księgi Nowego Testamentu świadczą, że z Mszą św. pierwszych 
chrześcijan łączono cały szereg szczegółów liturgicznych, jak np. czytania 
ksiąg św iętych4, wyjaśnianie tego, co było przeczytane5, śpiewanie 
psalmów i hym nów 6, modlitwy za wszystkie w arstw y i stany lud­
ności 7, zbieranie ofiar na ubogich 8. Szczegóły te zostały przeniesione na

1 A m i o t  F.: H is to ire  de la  m esse. P a r is  1956; B a r  e i l l e  G.: E u c h a ris tie  
d ’a p rè s  les P ères . D ic tio n n a ire  de théo log ie  ca th o liq u e . T. V. P a r is  1939, 1121— 1183; 
B i l c z e w s k i  J .: E u c h a ry s tia  w  św ie tle  n a jd a w n ie jsz y c h  p o m n ik ó w  p iśm ien ­
nych , iko n o g rafic zn y ch , ep ig ra ficznych . K rak ó w  1898; B o u r  R.; E u c h a ris tie  d ’ap rè s  
les m o n u m en ts  de l’a n tiq u ité s  ch ré tien n e . D ic tio n n a ire  de théo l. ca th . T. V., 
1183— 1210; B r i n k  t r i n e  J .: D ie heilige  M esse. P a d e rb o rn  1950 (tłum aczen ie  
po lsk ie : M sza św. W arszaw a  1957); C o  p p e n  s J .: L es o rig in es  de l’E u c h a ris tie  
d ’ap rè s  les liv re s  du N ouveau  T estam en t. E phem erides  theologicae Lovanienses  
11 (1934) 30—60; D u c h e s n e  L.: O rig ines du  cu lte  c h ré tien . P a r is  1925; F  o r -  
t e s c u e  A.  — H o z a k o w s k i  W .: D zieje  M szy św . P oznań  1933; J o u n e l  P .: 
L es r i te s  de la  M esse. P a r is  1963; J u n g m a n n  J .: M issa ru m  S o llem nia . W ien 
1958; M a r t i m o r t  A.: L ’E g lise  en p riè re . In tro d u c tio n  à  la  L itu rg ie . P a r is  1961, 
s. 257— 305; M a u r i c e  — D e n i s  N. — B o u l e t  R .:E u ch a ris tie  ou la  m esse  dans 
ses v a rié té s , son h is to ire , ses o rig ines. P a r is  1953; N o  j s z e w s k i  A.: L itu rg ia  
rzy m sk a . W arszaw a  1914; N o w o w i e j s k i  A.: M sza w  o k res ie  p rzed n ice jsk im . 
L w ów - 1922; P a r s c h  P .: W ta jem n iczen ie  w  o fia rę  M szy św. w  d uchu  od n o ­
w ien ia  litu rg iczn eg o . K rak ó w  1947; Q u a s t e n  J.: M o n u m en ta  eu c h a ris tic a  et 
l i tu rg ic a  v e tu s tiss im a . Bönn. 1935; S c h m i d t  H .: In tro d u c tio  in  L itu rg ia m  occi­
d en ta lem . R om ae 1960, s. 323—413.

2 1 K or 11, 23—25.
3 1 K or 11, 25.

4 Dz 13, 15; 1 T m  4, 13; 1 T es 5, 27; K ol 4, 16.
5 Dz 20, 7; 1 K or 14, 26.
6 1 K or 14, 26; E f 5, 19; K ol 3, 16.
7 1 T m  2, 1—2.
8 R z 15, 26; 1 K or 16, 1—2; 2 K or 9, 1 0 -1 3 .
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grunt chrześcijański z nabożeństw synagogalnych. Być może, że począt­
kowo stanowiły one osobne ranne nabożeństwo chrześcijan, podczas gdy 
Msza św. była odprawiana wieczorem 9. Z czasem jednak nabożeństwo to 
stanowiło oprawę dla Mszy św.

Z Pisma św. Nowego Testamentu również wynika, że wierni modlili 
się na wzór żydowski w postawie stojącej z wyciągniętymi ku górze 
rękam i10; mężczyźni podczas nabożeństwa mieli głowy odkryte, nie­
w iasty natomiast przykryte zasłoną i nie miały prawa przemawiać 
w kościele11 praktykowano pocałunek pokoju 12 Dla zachowania łącz­
ności z modlitwami celebransa i potwierdzenia ich wierni używali 
hebrajskiej formułki A m e n 13, W modlitwach używano również innych 
formułek, jak np. ,,na wieki wieków” 14, „Bóg błogosławiony na wieki" 15, 
„przez Pana naszego Jezusa Chrystusa” 16.

Wreszcie z nabożeństwem eucharystycznym odprawianym wśród 
pierwszych chrześcijan łączono agapy, czyli uczty m iłości17, które jednak 
już w drugim wieku wyszły z użycia, gdyż były okazją do nadużyć l8

Nieco wyraźniejszy zarys Mszy św. pierwszych wieków możemy 
odtworzyć dzięki innym dokumentom chrześcijańskim, których z każ­
dym wiekiem przybywa.

Najbardziej klasyczny opis Mszy św. w drugim wieku podaje św. 
Justyn Męczennik w swej Pierwszej Apologii. Według opisu św. Justyna 
nabożeństwo eucharystyczne w Rzymie w połowie drugiego wieku miało 
schemat następujący: czytanie Pisma św. w dowolnej ilości; homilia 
biskupa na tem at przeczytanego Pisma św.; modlitwa wspólna wiernych 
za wszystkie stany i w arstw y ludności; pocałunek pokoju; diakoni przy­
noszą ofiary mszalne, tj. chleb i wino z wodą; biskup odmawia modlitwy 
dziękczynne i uwielbienia z wezwaniem Trójcy Przenajświętszej; kon­
sekracja chleba i wina przy użyciu słów ustanowienia; wierni kończą
modlitwę słowem Amen; Komunia św. pod dwiema postaciami, którą
diakoni zanoszą również nieobecnym na Mszy św.; zbieranie ofiar na 
ubogich 19

Mszę św. ż trzeciego wieku na Zachodzie możemy odtworzyć głównie

9 N o w o w i e j s k i  A.,  j w.  s. 25.
10 1 T m  2, 8.
11 1 K or 11, 6—7; 14, 34—35.
12 Rz 16, 16; 1 K or 16, 20; 1 T es 5, 26; 1 P  5, 14.
13 M t 6, 13; 1 K o r 14, 16.
14 R z 16, 27; G al 1, 5.
15 R z .9, 5; 2 K or 11, 31.
16 Rz 5, 11; 5, 21; 6, 11.
17 1 K or 11, 20—22; Jd  12.
18 H a n s e n s  J .: L ’A gapè e t 1’E u ch aris tie . E p h e m e r id e s  l i tu rg ic a e  43 (1929)

177— 198; L e c l e r q  H .: A gape. D ic tio n n a ire  d ’a rchéo log ie  c h ré tie n n e  e t de la
li tu rg ie . T. I. P a r is  1924, 775—848.

19  S. l u s t i n u s :  A polog ia  I, 65—67. P G  6, 427—431.

2G — S t u d i a  W a r m i ń s k i e
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na podstawie opisów Tertuliana i św. Cypriana 20. Opisy te nie są dokładne, 
gdyż nie chciano narażać świętości chrzścijańskiej na szyderstwa pogan, 
a ponadto obowiązywała disciplina arcani. Według tychże Ojców Kościoła 
Msza św. dzieli się na Mszę katechumenów i Mszę wiernych. Na Mszę 
katechumenów składały się czytania wyjątków z Pisma św. tak Starego 
jak i Nowego Testamentu, a także listów biskupich, oraz homilia biskupa. 
Czytania dokonywał lektor z wysokiego wzniesienia, tj. z ambony. Czy­
tania były przeplatane śpiewami psalmów wraz z Alleluja. Po wygłoszeniu 
homilii katechumeni i pokutnicy opuszczali zgromadzenie. Msza wiernych 
rozpoczynała się modlitwą wiernych zwróconych ku wschodowi z wznie­
sionymi w górę rękami za wszystkie warstwy i stany ludzi i w różnych 
intencjach. Po pocałunku pokoju miało miejsce ofiarowanie chleba i wina 
oraz zbieranie jałmużny dla ubogich. W dalszej części Mszy wiernych 
kapłan wzywał: Sursum corda, na co wierni odpowiadali tak, jak i dzi­
siaj, a następnie była modlitwa eucharystyczna, Sanctus, słowa ustano­
wienia, wspomnienie męki Chrystusowej, łamanie chleba konsekro­
wanego, Ojcze nasz, Komunia św. pod dwiema postaciami. Postać chleba 
podczas Komunii św. rozdzielał biskup, diakon natomiast podawał kielich 
z winem konsekrowanym. Komunię św. przyjmowano stojąc, a postać 
chleba brano naprzód na rękę; szafarz udzielając Komunii św. wypo­
wiadał formułkę: Ciało Chrystusa, na co komunikujący się odpowiadał: 
Amen. Do domów zanoszono N. Sakrament tylko pod postacią chleba. 
Liturgia mszalna kończyła się rozpuszczeniem ludu.

Wiele szczegółów dotyczących Mszy św. w trzecim wieku ukazuje 
nam Apostolskie Podanie Hipolita Rzymskiego, dawniej uważane za jakiś 
Ordo Kościoła egipskiego. Apostolskie Podanie to ważne źródło do histo­
rii liturgii rzymskiej, napisane ok. 218 r. Przy okazji omawiania kon­
sekracji biskupiej opisano tu także Mszę św. biskupią. Ze źródła tego 
dowiadujemy się o treści licznych modlitw mszalnych, oraz o dialogu 
w czasie nabożeństwa pomiędzy biskupem lub diakonem z jednej strony, 
a ludem z d ru g ie j21.

20 T e r tu l ia n  o p isu je  M szę ś w . g łó w n ie  w  sw ych  licznych  p ism ach  apo loge­
tycznych , św. C y p rian  n a to m ia s t g łów n ie  w  sw ych  lis tach . Z e staw ie n ie  tek s tó w  
T e r tu l ia n a  i św. C y p rian a  o raz  n ie k tó ry c h  in n y ch  p isa rzy  p ie rw szy ch  w ieków  po d a je  
N o w o w i e j s k i  A., jw . s. 46 n., o raz  F o r t e s c u e  A.  — H o z a k o w s k i  W., 
jw . s. 39—51.

21 A posto lsk ie  P o d an ie  I, 8—34: „Po k o n se k ra c ji b isk u p a  w szyscy  w y m ien ia li 
z n im  p o ca łu n ek  poko ju . D iakon  zaś sk ła d a ł d a ry  o fia rn e . K iedy  b isk u p , a tak że  
k ap łan i, k ła d li ręce  n a  d a ra c h  o fia rn y ch , w ów czas p rzew o d n iczący  ta k ą  dz ięk ­
czy n n ą  od m aw ia ł m o d litw ę: P a n  n iech  będzie  z w am i w szystk im i. A cały  lud  
o d pow iada : Z d uchem  tw oim . N astęp n ie : W górę  se rca . A lu d : M am y je  w zn ie ­
sione  do P an a . I znów : D zięku jm y  P an u . A z eb ran y  lu d  n a  to: J e s t  rzeczą  godną 
i s łuszną . R az jeszcze n iech  po w tó rzy  te  w ezw an ia , a  po tem  n iech  się m od li w ed ług  
zw yczaju  p rzy  św . O fierze. N astęp n ie  odm ów ią m o d litw ę  eu ch a ry s ty czn ą , p o w ta ­
rz a ją c  za b isk u p em : D zięku jem y  Ci, P an ie , p rzez  um iłow anego  S yna  T w ego, Jezu sa  
C h ry s tu sa , k tó reg o ś  n am  zesła ł w  o s ta tn ich  d n iach  ja k o  Z baw ic ie la  i O dkup ic ie la ,
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Największym pomnikiem liturgicznym pierwszych wieków chrześci­
jaństwa, ukazującym nam najwięcej szczegółów obrzędowych Mszy 
św., a właściwie całą strukturę Mszy św., są Konstytucje Apostolskie, 
zwłaszcza ich księga V III22. Dzieło to powstało na Wschodzie w czwar­
tym wieku. Jest ono największym zbiorem prawno-liturgicznym z okresu 
wczesnochrześcijańskiego. Księga VII Konstytucji Apostolskich zawiera 
modlitwę, która prawie w całości pokrywa się z hymnem Gloria w dzi­
siejszej Mszy św. rzymskiej. Księga VIII Konstytucji Apostolskich podaje, 
łącznie z rytem sakry biskupiej, całą liturgię mszalną, tzw. liturgię kle- 
mentyńską, gdyż rzekomo miała być dana przez Apostołów za pośred­
nictwem św. Klemensa Rzymskiego.

Schemat Mszy św. podany w Konstytucjach Apostolskich jest w swej 
istocie podobny do tego, jaki podał św. Justyn Męczennik w swej 
Pierwszej Apologii w drugim wieku. Liturgia mszalna zawarta w Kon­
stytucjach Apostolskich ma jednak cechy charakterystyczne, do których 
należy np. czytanie pięciu lekcji, tj. z Prawa Mojżeszowego, Proroków, 
Listów, Dziejów i Ewangelii (V, 11), epikleza, czyli wezwanie Ducha Św., 
jako świadka męki Pana Jezusa, aby „ukazał ten chleb ciałem Chry­
stusa, a kielich krwią Chrystusa” (XII, 39), mająca miejsce po kon­
sekracji 23.

Liturgia mszalna pierwszych trzech wieków w różnych częściach 
ówczesnego Kościoła jest w zasadzie jednolita. Świadectwem tego jest 
pierwszy list św. Klemensa Rzymskiego do Koryntian, w którym między 
innymi autor zaznacza: „Powinniśmy ładu przestrzegać we wszystkim, 
co nam  w czasach nakazanych Pan pełnić rozkazał: ofiary zanosić 
i służbę Bożą pełnić trzeba, ale nie bez ładu i porządku, lecz w czasach 
i godzinach oznaczonych. Gdzie i przez kogo wszystko ma się spełnić, 
Sam oznaczył najwyższym rozkazem swoim, by wszystko dokonywało się 
świątobliwie według jego upodobania i miłe było jego woli. Ci zatem,

jak o  zw ia s tu n a  w oli T w ojej... W edług  T w ej w oli w y d an y  n a  m ękę, zn iw eczył śm ierć, 
k a jd a n y  sz a ta ń sk ie  p o ta rg a ł, p iek ło  p o h ań b ił, św ię ty ch  do n ieba  w p ro w ad z ił, u tw ie r ­
dził p ra w a  i o tw o rzy ł b ra m ę  z m artw y ch w s tan ia . W ziął ch leb , dz ięk i czynił i m ów ił: 
B ierzc ie , jedzcie , to je s t C iało m oje, k tó re  za w as będzie  w ydane . I  podobn ie  w zią ł 
k ie lich  ze słow am i: To je s t k re w  m o ja , k tó ra  za w as w y la n a  będzie . G dy to  czy­
nicie , n a  m o ją  p a m ią tk ę  czyńcie. P rzez  pam ięć  w ięc n a  Jego  śm ierć  i Jego  z m a r­
tw y ch w stan ie , o f ia ru je m y  Ci ten  ch leb  i k ie lich  i dz ięk i czyn im y , żeś n am  pozw olił 
jaw ić  się p rzed  T obą i sp e łn iać  u rząd  k ap łań sk i. U siln ie  b łag am y  Cię, ab y ś zesłać 
ra czy ł D ucha Ś w iętego  na  o fia rn e  d a ry  tego  K ościoła i ab y ś Go w szy stk im  sp o ­
ży w ający m  z ty c h  d a ró w  udzielił, aby  posłuży ło  im  do św iętości, żeby n ap e łn ien i 
D uchem  Ś w ię tym , ośw iecen i p ra w d ą  i um ocn ien i w  w ierze , C iebie uw ie lb ia li i ch w a­
lili w  S ynu  T w oim , Jezu s ie  C h ry stu s ie , w raz  z k tó ry m  n iech  Ci będzie cześć i moc 
w  K ościele  św ię ty m  te ra z  i zaw sze i po w szy stk ie  w iek i. A m en” (W edług 
P. P a r s c h a :  W ta jem n iczen ie  w  o fia rę  M szy św ., s. 34 n.) ; E l f e r s  H.: D ie 
K irch e n o rd n u n g  H ip p o ly ts  von  Rom. P a d e rb o rn  1938.

22 P G  1, 1089— 1114; B i l c z e w s k i  J., jw . 101— 129; C z u j  J .: P a tro lo g ia . 
P o zn ań  1953, s. 32.

23 F  o r  t e s c u e A. —  H o z a k o w s k i  W. ,  jw.  s. 66 nn.
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którzy w czasach nakazanych składają ofiary swoje, mili są Bogu i bło­
gosławieni; albowiem tacy, którzy przestrzegają praw Pańskich, nie 
błądzą. Otóż arcykapłanowi poruczone zostały szczególne służby Bożej 
obowiązki, i kapłanom zostało wskazane miejsce właściwe, i lewitom 
została wskazana służba właściwa” 24. Oczywiście, że jednolitość liturgii 
mszalnej była względna, choćby z tego powodu, że nie było ksiąg litu r­
gicznych. Dotyczyła ona początkowo czynności istotnych, a nie cere­
moniału, który dopiero się tworzył. Z czasem jednak, mimo braku ksiąg 
liturgicznych, ogólny zarys nabożeństwa eucharystycznego przybrał cha­
rakter jednolity w ściślejszym znaczeniu. Wypływa to z zasady, że kto 
czyni to samo przez dłuższy czas, stara się to czynić w ten sam sposób. 
Ponadto kontakty między kościołami poszczególnymi, powaga biskupów, 
poczucie jedności wśród chrześcijan, wszystko to składało się na wytwo­
rzenie jednolitej liturgii.

Względna jednolitość liturgii mszalnej w całym Kościele zaczęła się 
łamać w czwartym wieku. W różnych środowiskach kościelnych zaczęto 
samodzielnie rozwijać dotychczasowy jednolity ryt. Zmiany te były 
podyktowane różnymi względami praktycznymi, rozwijającą się poboż­
nością, okolicznościami osób i miejsc. Z chwilą spisania obrzędów różnice 
utrw aliły się jeszcze bardziej. W ten sposób powstały różne obrządki 
liturgiczne.

Na Zachodzie wytworzyły się dwa macierzyste typy liturgiczne Mszy 
św., które wzajemnie na siebie oddziaływały: rzymski i gallikański. 
Siedzibą pierwszego był początkowo sam Rzym, drugiego cała Galia 
z ośrodkiem głównym w Lyonie. Liturgia gallikańska miała cały szereg 
rozgałęzień. Z niej zrodziły się: liturgia mediolańska w północnych pro­
wincjach Italii, której krzewicielem był św. Ambroży; liturgia moza- 
rabska na terenie Hiszpanii, której głównym twórcą był św. Izydor 
z Sewilli; oraz liturgia celtycka na terenie Irlandii, zanikła w VI/VII 
wieku. Dokładny opis starożytnej liturgii gallikańskiej posiadamy 
w opracowaniu pt. Expositio brevis antiquae liturgiae Gallicanae, po­
wstałym przy końcu VII lub w pierwszej połowie VIII wieku, często nie­
właściwie przypisywanym św. Germanowi z Paryża ( | 578 ) 25. Zbiór 
Mszy gallikańskich z VII i VIII wieku zawiera sakramentarz frankoński, 
tzw. Missale G othicum 26. Liturgia gallikańska, podobnie jak i jej po­
chodne, wiele szczegółów do swej Mszy św. zapożyczyła ze Wschodu, 
stanowi mieszaninę ry tu  rzymskiego ze wschodnim i27.

24 S. C l e m e n s  R o m a n u s :  Ep. ad  C o rin th io s  I, 40—41. P G  1, 287—290; 
tłum . po lsk ie : L i s i e c k i  A ., P ism a  O jców  A posto lsk ich . P o zn ań  1924, s. 145 n.

25 P L  72, 89—94; B r i n k  t r i n e  J .: M sza św ., s. 27.
26 P L  72, 225—318.
27 F  o r  t  e s c u e A.  —  H o z a k o w s k i  W., jw . s. 115 n n .; L  i e t  z m  a n r, H.: 

O rdo  M issae R om anus e t G a llican u s. B onn  1923; R a d o  P .: E n ch irid io n  li tu rg i-  
cum . T. I. R om ae 1961, s. 93— 105.



ODNOWA MSZY ŚW. 405

Badając źródła rzymskiej Mszy św. do najstarszych należy zaliczyć 
formularz eucharystyczny znajdujący się w dziele De Sacramentis 
(IV, 5 n.), przypisywany św. Ambrożemu ( 397). Formularz ten zawiera 
tekst kanonu mszalnego, którego związek z dzisiejszym kanonem rzym­
skim jest zupełnie w yraźny28. Autorem tego tekstu kanonu nie mógł 
być jednak sam św. Ambroży, gdyż tekst ten nie był znany we Włoszech 
północnych pod koniec IV wieku; na podstawie dzieł św. Ambrożego 
można wykazać, że w tym czasie był w użyciu jakiś mszał gallikański. 
Tekst kanonu zawarty w De Sacramentis pochodzi prawdopodobnie 
z liturgii afrykańskiej29.

Pełniejszy obraz Mszy św. w obrządku rzymskim dają nam sakramen- 
tarze, czyli księgi, którymi posługiwali się celebransi, zawierające 
modlitwy mszalne, kanon mszalny, oraz modlitwy odnoszące się do sakra­
mentów chrztu i kapłaństwa. Do najstarszych sakramentarzy należy 
zaliczyć: Sakramentarz Leoniański (Sacramentarium Leonianum) pocho­
dzący z VI lub VII wieku, zawierający liturgię rzymską z okresu od 
św. Damazego I do św. Leona Wielkiego (366—461) 30; Sakramentarz 
Gelazjański (Sacramentarium Gelasianum) pochodzący z VII lub VIII 
wieku, zawierający rzymski obrządek Mszy św. z IV w iek u 31; oraz 
Sakramentarz Gregoriański (Sacramentarium Gregorianum) pochodzący 
z końca VIII wieku, zawierający Msze św. z czasów św. Grzegorza Wiel­
kiego (590—604) i późniejsze. Ten ostatni sakramentarz papież Hadrian I 
w r. 785 przesłał cesarzowi Karolowi Wielkiemu, który wprowadził go 
w życie w swoim królestwie 32. Trzy te sakramentarze są dziś najważ­
niejszymi pomnikami początkowego i ustalonego rytu  rzymskiego 33.

28 De S a c ra m e n tis  IV, 5—6': D ic it sacerdos: „F ac  n o b is”, in q u it, „h an c  o b la tio ­
nem  ad se r ip ta m , ra ta m , ra tio n a b ile m , accep tab ilem , quod f ig u ra  e s t co rpo ris  et 
sa n g u in is  dom ini n o s tr i Je su  C hris ti. Q ui p rid ie  q u am  p a te re tu r ,  in san c tis  m an ib u s 
su is accep it p anem , re s p e x it in  cae lum  ad te , san c te  p a te r  om n ip o ten s a e te rn e  
deus, g ra tia s  agens b en ed ix it, fre g it f ra c tu m q u e  aposto lis  su is e t d isc ipu lis  su is 
tr a d id i t  d icens: A cc ip ite  e t ed ite  ex hoc om nes: hoc e s t en im  co rpus m eum , quod 
p ro  m u ltis  co n fr in g e tu r. S im ilite r  e tiam  calicem  p o stq u am  cen a tu m  est, p r id ie  quam  
p a te re tu r ,  accep it, re s p e x it in  cae lu m  ad te, san c te  p a te r  om n ip o ten s a e te rn e  deus, 
g ra t ia s  agens b en ed ix it, aposto lis  su is e t d isc ipu lis  su is  t r a d id i t  dicens: A ccip ite  et 
b ib ite  ex hoc om nes; hic e s t en im  san g u is  m e u s”.

V ide qu id  d ica t: „Q uo tiescum que  hoc fece ritis , to tie s  co m m em ora tionem  m ei 
fac ie tis , donec ite ru m  a d v e n ia m ”. E t sacerdos d icit: „E rgo m em ores g lo rio siss im ae  
eius p ass io n is  e t ab in fe ris  re s u rre c tio n is  e t in  cae lu m  adscension ls , o ffe rim u s tib i 
hanc  im m acu la tam  ho stiam , ra tio n a b ile m  h ostiam , in c ru e n ta m  h o stiam , hunc  panem  
san c tu m , e t ca licem  v ita e  a e te rn a e ; e t p e tim u s te  p re c a m u r, u t h an c  ob la tionem  
su sc ip ia s  in  su b lim i a l ta r i  tuo  p e r  m a n u s  an g e lo ru m , tu o ru m , s icu t su sc ipere , 
d ig n a tu s  es m u n e ra  p u e ri tu i iu s ti  A bel e t sac rif ic iu m  p a tr ia rc h a e  n o s tri A b ra h a e  
e t quod  tib i o b tu lit su m m u s sacerdos M elch isedech” ; B r i n k  t r i n e  J.,  jw.  s. 20.

29 G a m b e r  K .: I s t  der C an o n -T ex t von  „D e S a c ra m e n tis” in  M ailand  G e­
b ra u c h t w o rd en ?  E phem erides  liturgicae  79 (19G5) 108— 116.

30 B r i n k t r i n e  J.,  j w.  s. 29.
31 C h a v a s s e  A.: Le s a c ra m e n ta ire  gé lasien . T o u rn a i 1958.
32 P L  98, 435; B r i n k  t r i n e  J.,  jw.  s. 30 nn.
33 Ga m  b e r  K .: C odices litu rg ic i la t in i a n tiq u io re s . F re ib u rg  S chw eiz 1963, 

s. 121— 178.
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Oprócz sakramentarzy wiele światła na dawny ry t rzymski rzucają 
przechowane do naszych czasów takie dokumenty, jak Ordines Romani, 
pochodzące od VII do XIV wieku, zawierające wskazówki dla biorących 
udział przy odprawianiu Mszy św .34, oraz antyfonarze, lekcjonarze 
i ewangeliarze.

Na podstawie powyższych dokumentów możemy stwierdzić, że litu r­
gię rzymską początkowo cechowała wielka prostota, unikanie zbędnych 
form. We Mszy św. rzymskiej w porównaniu z innymi liturgiami, zwła­
szcza Wschodu, stwierdzamy brak litanii wstawienniczych, które w innych 
obrządkach odmawiał diakon i w ogóle mały udział diakona w czynno­
ściach liturgicznych, umieszczenie pocałunku pokoju przed Komunią św. 
zamiast przed ofiarowaniem, brak wszelkiej inwokacji do Ducha Św. po 
konsekracji, czyli tzw. epiklezy, oraz jakby brak należytego porządku 
logicznego w kanonie 35.

W rozwoju liturgii rzymskiej możemy odróżnić dwa etapy. Naprzód 
przetłumaczono modlitwy mszalne z języka greckiego i ułożono je 
w swoistym porządku. Następnie i ten porządek został zmieniony, głów­
nie przez skrócenie. W wyniku tego uzyskano kształt Mszy św. taki, jaki 
podaje Sakramentarz Gelazjański.

Różne są teorie starające się rozwikłać zagadnienie ewolucji, zwłaszcza 
jej punktu wyjściowego, pierwotnej Mszy św. rzymskiej. Np. niektórzy 
uważają, że liturgią wyjściową była liturgia, którą podaje księga VIII 
Konstytucji Apostolskich. Liturgia ta aż do połowy czwartego wieku co 
do istoty była wszędzie jednolita. Ponieważ była ona zbyt długa, dlatego 
na gruncie rzymskim została zreformowana. Powodem reform y był wzgląd 
na nowonawracających się, którzy jako mniej gorliwi od pierwszych 
chrześcijan pragnęli krótszych nabożeństw, a także stopniowe zamie­
ranie instytucji katechumenatu. Tej pierwszej istotnej reformy miał 
dokonać papież św. Damazy I (366—384) 36.

Porządek rzymskiej Mszy św. po pierwszych reformach utrw alił się 
za papieża św. Grzegorza Wielkiego. To właśnie ten papież pozostawił 
nam liturgię rzymską w zasadzie w takim stanie, w jakim przetrwała 
ona do naszych czasów. Zwłaszcza kanon Mszy św. rzymskiej utrwalony 
w VII wieku pozostał niezmieniony do czasów dzisiejszych. Biograf św. 
Grzegorza Wielkiego, Jan  Diakon, stwierdza, że papież ten „zebrał sa­
kram entarz Gelazego w jedną księgę, wiele opuszczając, a zmieniając 
mało” 37. Również papież Benedykt XIV podaje, że nikt z papieży nie

34 P L  77, 937— 1372; B r i n k t r i n e  J., jw . s. 32 nn.; F o r t e s c u e  A .-H  o z a -  
k o w s k i  W. ,  jw.  s. 161 nn.

35 F o r t e s c u e  A .-H  o z a k o w s k i  W. ,  jw.  s. 142 n.
36 P r o b s t  F .: L itu rg ie  des v ie r te n  J a h rh u n d e r ts  u n d  d e ren  R efo rm . M u en s te r 

1893, s. 319 nn .; F o r t e s c u e  A .-H o z a k o w s k i  W. ,  j w.  s. 180 nn.
37 V ita  S. G reg o rii M., n. 2. P L  75, 94.
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dodał ani zmienił niczego w kanonie od czasów św. Grzegorza38. Do 
późniejszych dodatków moglibyśmy tylko zaliczyć modlitwy u stopni 
ołtarza, Gloria, Credo, modlitwy przy offertorium, Lavabo, podniesienie, 
błogosławieństwo, ostatnią Ewangelię, okadzenie osób i rzeczy, dzwo­
nienie, gesty. Wszystkie te dodatki przedostały się do Mszy św. rzym­
skiej z liturgii bądź wschodniej bądź gallikańskiej, aby ożywić surowy 
i prosty ry t rzymski.

Autorami dodatków mszalnych byli przde wszystkim biskupi, którzy 
na swoich terenach tworzyli partykularne prawo liturgiczne, często za­
pożyczane od innych, a w późniejszych okresach synody prowincjonalne, 
które dążyły do ujednolicenia liturgii w danych prowincjach kościel­
nych. Wiele liturgicznych szczegółów mszalnych zrodziło się również 
w zakonach; zakony chcąc powiększyć pobożność tak kapłanów jak 
i wiernych, okazać większą cześć zewnętrzną dla Ofiary eucharystycznej, 
lepiej unaocznić myśli w niej zawarte, rozbudowywały zewnętrzną struk­
turę Mszy św. Znane są również wypadki wywierania przez władzę 
świecką wpływu na kształtowanie się prawa liturgicznego. Aby położyć 
kres wszelkim dodatkom w liturgii Sobór Trydencki wyznaczył specjalną 
komisję dla zbadania nadużyć i ujednolicenia ksiąg liturgicznych. Tej 
odnowy liturgicznej zleconej przez Sobór Trydencki dokonał dopiero 
św. Pius V. Papież ten odjął biskupom, synodom, ordynariuszom zakon­
nym i wszystkim innym, poza Stolicą Apostolską, prawo robienia jakich­
kolwiek zmian i dodatków w księgach liturgicznych. Papież Sykstus V 
konstytucją Immensa z dnia 22 stycznia 1588 r. ustanowił św. Kongre­
gację Obrzędów, której zlecił całokształt spraw liturgicznych. Odtąd przy­
jęła się powszechnie zasada, że autorem prawa liturgicznego jest jedynie 
Stolica Apostolska 39.

Mówiąc o rozwoju rzymskiej Mszy św. należy zauważyć również ewo­
lucję udziału w niej wiernych. Istotną cechą nabożeństw starochrześci­
jańskich był żywy w nich udział wiernych. Czynny udział wiernych był 
ściśle związany ze strukturą liturgii. Liturgia miała charakter społeczny, 
była własnością całej gminy chrześcijańskiej. Już z zestawienia przyto­
czonych na początku samych tylko tekstów Pisma św. Nowego Testa­
m entu wynika, że wszyscy wierni trw ali w uczestnictwie łamania chle­
ba, śpiewali psalmy i hymny, spożywali konsekrowane chleb i wino. 
Wierni pierwszych wieków chrześcijaństwa czynnie uczestniczyli w Ofie­
rze eucharystycznej, odpowiadali głośno na wezwania celebransa, wspól­
nie z celebransem odmawiali wiele modlitw, śpiewali teksty liturgiczne, 
przystępowali do Komunii św. w czasie Mszy św. Z czasem jednak rola

38 B e n e d i c t u s  X IV : De sac ro san c to  sacrific io  M issae  lib r i  tre s . W yd. J. 
S ch n e id e r, M ainz 1879 (w y d an ie  I: R om ae 1748), lib. II , X II, 12.

39 K an . 1257: „U n ius A p o sto licae  Sed is e s t tu m  sac ram  o rd in a re  li tu rg ia m , tu m  
litu rg ico s  a p p ro b a re  lib ro s” ; R a d ô P ., jw . s. 22 n.
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wiernych przy sprawowaniu Ofiary eucharystycznej zaczęła się zmniej­
szać. Istotną przyczyną zmniejszenia się roli wiernych przy sprawowaniu 
Ofiary eucharystycznej była dążność do zewnętrznego uświetnienia litu r­
gii. Proces ten rozpoczął się już od czasów św. Grzegorza Wielkiego, kiedy 
to tzw. scholae cantorum  zaczęły wypierać z kościołów śpiew ludu, rezer­
wując dla siebie pewne partie śpiewu liturgicznego. Wprowadzenie do 
kościoła wielkich organów, rozwój muzyki wokalnej i bogate ceremonie 
liturgiczne sprawiły, że wierni stali się w kościele słuchaczami i biernymi 
obserwatorami tego, co działo się przy ołtarzu.

Najważniejszy jednak wpływ na proces oddalania się wiernych od 
ołtarza wywarły trudności językowe. Liturgia pierwszych wieków była 
dla wszystkich zrozumiała i dostępna, gdyż używa no w niej języka dla 
wszystkich zrozumiałego — naprzód aramejskiego, potem greckiego, 
a w końcu łacińskiego. Łacina jednak z czasem stała się językiem m ar­
twym, a przeto i niezrozumiałym dla wielu.

Świadomość, że Ofiara eucharystyczna ma charakter społeczny i pu­
bliczny, że wierni m ają w niej swój obowiązkowy udział, odżyła dopiero 
w wieku XIX. Przyczynił się do tego ruch liturgiczny, który postawił 
sobie za cel zbliżyć do kultu Bożego najszersze masy wiernych oraz 
oprzeć liturgię na zdrowej tradycji chrześcijańskiej40.

W rozwoju rzymskiej Mszy św. należy także zauważyć powstanie 
i rozpowszechnienie się Mszy św. cichej. Msza św. cicha powstała w wy­
niku skrócenia i okrojenia dawnej uroczystej Mszy św. rzymskiej. Msza 
św. cicha była koniecznością, gdy celebrowanie stało się codzienną prak­
tyką kapłanów. W Mszy św. cichej funkcje diakona i subdiakona, a częś­
ciowo i chóru, przejął na siebie sam celebrans, mając do pomocy w częś­
ciach dialogowanych akolitę. Siłą rzeczy i ceremonie Mszy św. cichej 
zostały uproszczone.

Następstwem powstania Mszy św. cichych było powstanie nowego 
mszału pełniejszego, zw. Missale, plenarium  albo m ixtum . Dawniej kapłan 
korzystał tylko z sakramentarza, w którym  nie potrzebował tekstów 
lekcji, Ewangelii, czy antyfon, gdyż ich nie odmawiał i dlatego znajdo­
wały się one w osobnych księgach. Najdawniejszym pomnikiem pełnego 
mszału ma być rękopis z Monte Cassino, pochodzący z początku VIII wie­
ku 41. Urzędowym usankcjonowaniem Mszy św. cichych było wydanie 
mszału przez Papieża św. Piusa V.

Msza św. cicha, chociaż zrodziła się ze Mszy św. uroczystej, to jednak 
w późniejszym okresie wpływała z kolei na jej obrzędy. Tak jak we 
Mszy św. cichej, tak i we Mszy św. śpiewanej odprawianej z chórem

40 R o u s s e a u  O.: H is to ire  du m o u v em en t litu rg iq u e . P a r is  1945; S c h e n k  
W.: U dzia ł lu d u  w  o fie rze  M szy św . L u b lin  1960.

41 F o r t e s c u e  A .-H  o z a k  o w  s k  i W., jw . s. 234, 288.
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i asystą celebrans odmawiał wszystkie teksty mszalne, nawet i te, które 
śpiewali diakoni, subdiakoni i chór, za wyjątkiem krótkich odpowiedzi. 
W ten sposób celebrans zacierał społeczny charakter liturgii.

W wyniku zwłaszcza średniowiecznej ewolucji struktury  mszalnej 
nagromadziło się w liturgii, obok dodatków pozytywnych, wiele dodat­
ków mało znaczących, często tylko symbolicznych, zacierających właściwo 
części Mszy św., a nawet gorszących. Toteż Sobór Trydencki w dniu 20 lip­
ca 1562 r. powołał siedmioosobową komisję do zebrania nadużyć, jakie 
znalazły się we Mszy św .42 Komisja opracowała obszerny katalog tych 
nadużyć, który jednak nie wszedł pod obrady Soboru z powodu braku cza­
su, ale był podstawą do opracowania schematu dziewięciu kanonów 43. Nad 
schematem tych kanonów dyskutowano od 10 do 13 września 1562 r. 
W wyniku dyskusji, zamiast dziewięciu kanonów, uchwalono jeden de­
kret zlecający sprawę usunięcia nadużyć ze Mszy św. ordynariuszom 44.

Sobór Trydencki zlecił również zbadanie dotychczasowego mszału 
i przywrócenie mu dawnej właściwej fo rm y45. Nowy zreformowany 
mszał został opublikowany przez papieża św. Piusa V bullą Quo privium  
z dnia 14 lipca 1570 r. Mszał ten otrzymał tytuł: Missale Romanum ex 
decreto Sacrosancti Concilii Tridentini restitutum. Bulla św. Piusa V 
nakazywała używanie tego mszału wszędzie, gdzie obowiązuje ry t rzym­
ski. „Wszystkie obrządki z innych mszałów — głosiła bulla — chociażby 
dawne i dotąd zachowane, należy na przyszłość porzucić i zupełnie usu­
nąć, Mszę zaś należy śpiewać lub odmawiać wedle rytu, sposobu i wzoru 
w niniejszym mszale; przy odprawianiu Mszy św. niechaj nikt nie poważy 
się ani dodawać ceremonii, ani odmawiać innych modlitw niż te, które 
tutaj w nim są zaw arte”. Bulla wszakże zrobiła jeden wyjątek co do 
powszechnej mocy obowiązującej mszału. Zezwoliła bowiem na używanie 
innego obrządku we Mszy św., jeżeli obrządek ten zachowywany był 
w danym miejscu przynajmniej przez dwieście lat. Na tej podstawie kilka 
obrządków na Zachodzie zachowało swój odmienny ry t mszalny.

Jak wynika z treści bulli promulgacyjnej mszał św. Piusa V nawią­
zywał do wieków starożytnych Kościoła i dawnych, nieskażonych wzo­
rów. Usunął wiele późniejszych ozdób Mszy św., uprościł jej ryt. Tak 
np. zostały usunięte liczne i długie sekwencje, a pozostawiono tylko pięć 
najlepszych; uproszczone zostały procesje i zbyt jaskrawe ceremonie. 
Ale jednocześnie usankcjonowane zostały niektóre późniejsze dodatki, 
których nie zdołano usunąć, gdyż zbyt mocno weszły w zwyczaj.

Od czasów św. Piusa V mszał rzymski doznał jeszcze kilku nowych

42 C oncilium  T rid e n tin u m  D ia rio ru m , A c to ru m , E p is to la ru m , T ra c ta tu u m  nova 
collectio . W yd. S ocie tas G o e rre s ian a . T. V III. F r ib u rg i B risg . 1919, s. 721.

43 T am że, s. 926—928.
44 T am że, s. 928—939, 962—963.
45 C oncilium  T rid en tin u m . T. II. D ia rio ru m  p a rs  II. F r ib u rg i B risg . 1963, s. 706.
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poprawek. Klemens VIII bullą Cum Sanctissimum  z dnia 7 lipca 1604 r. 
opublikował mszał poprawiony z błędów, jakie w międzyczasie zakradły 
się doń na skutek dowolnego druku. Urban VIII bullą Si quid, est z dnia 
2 września 1634 r. opublikował swój mszał, w którym  rubrykom mszal­
nym nadał więcej prostoty i jasności. Nowy mszał wydał Leon XIII 
w r. 1884; mszał ten zaiwierał między innymi szereg nowych wotyw 
mszalnych. Po przeprowadzonej rewizji śpiewu liturgicznego za św. 
Piusa X, zaczęto drukować nowe mszały z uwzględnieniem nowych me­
lodii mszalnych według edycji watykańskiej. Nowy mszał wyszedł rów­
nież za Benedykta XV, ogłoszony dekretem z dnia 25 lipca 1920 r.; mszał 
ten otrzymał nazwę: Missale Romanum ex decreto Sacrosancti Concilii 
Tridentini restitutum , S. Pii V Pontificis Maximi jussu editum, aliorum  
Pontificum cura recognitum, a Pio X  reformatums. et SSm i D. N. Bene­
dicti X V  auctoritate vulgatum. Mszał Benedykta XV nawiązywał do bulli 
św. Piusa X Dmino afflatu  z dnia 1 listopada 1911 r. Przez usunięcie 
wotyw umieszczonych przez Leona XIII została przywrócona w tym 
mszale ich liczba pierwotna. Mszał Benedykta XV z niewielkimi zmia­
nami przetrwał do ostatnich czasów. Nowy, zreformowany mszał pro­
mulgował papież Jan  XXIII.

II. O D N O W A  M SZ Y  ŚW . W  O K R E SIE  PR Z E D SO B O R O W Y M

Odnowa Mszy św., którą nakazuje i częściowo przeprowadza Konsty­
tucja Soboru Watykańskiego II o Liturgii św., właściwie została zapo­
czątkowana już w okresie przedsoborowym. Przydatny grunt do odnowy 
Mszy św. przygotował ruch liturgiczny, początkami swymi sięgający 
ubiegłego stulecia. Widoczne owoce w dziedzinie odnowy Mszy św. na­
szych czasów zrodziły się głównie za papieży Piusa XII i Jana XXIII.

1. O D N O W A  M SZ Y  ŚW . P IU S A  X II

Papieżowi Piusowi XII, gdy chodzi o dziedzinę liturgii mszalnej, za­
wdzięczamy przede wszystkim teologiczną rozbudowę zagadnienia czyn­
nego udziału wiernych we Mszy św. Papież ten naprzód w encyklice 
Mystici Corporis z dnia 29 czerwca 1943 r. 46, a jeszcze bardziej w ency­
klice Mediator Dei z dnia 20 listopada 1947 r. 47 wykazał, że wszyscy 
wierni przez przyjęcie sakram entu chrztu św. stają się w Ciele Mistycz­
nym członkami Chrystusa Kapłana, dzięki czemu są niejako przeznaczeni 
do kultu Bożego, oraz usilnie zachęcił wszystkich wiernych do gorliwego 
i czynnego udziału we Mszy św., tak wewnętrznego jak i zewnętrznego,

4 6 A A S 35 (1943) 193— 248. 
4 7 A A S  39 (1947) 521— 595.
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a zwłaszcza poprzez przystępowanie do Komunii św. Uzupełnieniem ency­
kliki Mediator Dei była Instrukcja św. Kongregacji Obrzędów o muzyce 
sakralnej i liturgii z dnia 3 września 1958 r., zawierająca szczegółowe 
wnioski praktyczne dotyczące udziału wiernych we Mszy św .43

Doniosłym aktem liturgicznym papieża Piusa XII, poza wydaniem 
słynnej encykliki Mediator Dei o liturgii św., było wydanie dekretu 
z dnia 23 marca 1955 r. o uproszczeniu ru b ry k 49. Dekret ten wprowadził 
wiele potrzebnych zmian do kalendarza liturgicznego, brewiarza oraz 
mszału i Mszy św. W odniesieniu do Mszy św. wprowadzone zostały na­
stępujące zmiany:

1) za. obowiązujące w każdej Mszy św. zostały uznane kommemoracje 
tylko o niedzieli, święcie 1 klasy, feriach wielkopostnych i adwentowych, 
feriach i Sobocie Suchych Dni wrześniowych, oraz Litaniach Większych — 
z tym jednak, że ogólna liczba oracji nie może przekraczać trzech;

2) o ile rubryki nie przepisują kommemoracji, we Mszy św. w ystrczy 
jedna tylko oracja, jak to było w dotychczasowym rycie podwójnym;

3) zniesione zostały oracje okresowe, tzw. orationes pro diversitate 
temporum assignatae, np. A cunctis, pro Ecclesia, pro Papa;

4) w śpiewanych Mszach św. codziennych za zmarłych ograniczono 
ilość oracji do jednej; w czytanych natomiast może być jedna lub dwie 
albo trzy;

5) zniesiony został obowiązek odmawiania oracji Fidelium  we Mszach 
św. w każdą pierwszą wolną ferię każdego miesiąca, oraz w poniedziałek 
każdego tygodnia;

6) zniesiony został obowiązek odmawiania im peraty przepisanej przez 
ordynariusza w sposób zwykły w niedziele, we Mszach św. śpiewanych, 
oraz w przypadkach, kiedy musiałaby być użyta na czwartej pozycji po 
trzech oracjach nakazanych przez rubryki;

7) obowiązek odmawiania sekwencji Dies irae ograniczony został tylko 
do Mszy św. pogrzebowych i głównej lub pierwszej odprawianej w Dniu 
Zadusznym;

8) obowiązek odmawiania Credo został ograniczony do Mszy św. w nie­
dziele i święta 1 klasy, święta Pańskie, Matki Bożej, w główne święta 
Apostołów, Ewangelistów, Doktorów powszechnego Kościoła i do uro­
czystych wotyw śpiewanych;

9) do Mszy św., która nie ma własnej prefacji, przepisana została pre­
facja okresowa lub wspólna;

10) zostały zniesione własne ostatnie Ewangelie; pozostawione tylko 
zostały w trzeciej Mszy św. w Boże Narodzenie i w Niedzielę Palmową.

48  A A S 50 (1958) G30— 663.
49 S. C. R itu u m , D ecretu m  g e n e ra le  de ru b r ic is  ad  s im p lic io rem  fo rm a m  r ed ig e n ­

dis. A A S  47 (1955) 218.
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Powyższe zmiany wprowadzone do Mszy św. przez Piusa XII z punktu 
widzenia dzisiejszej odnowy liturgicznej mogą wydać się zbyt drobne 
i mało znaczące, jednakże gdy się zważy, że w ciągu wieków nagroma­
dziło się wiele przeróżnych przepisów mszalnych, w których orienta­
cja była ogromnie utrudniona, należy je uznać za poważny krok naprzód 
w liturgicznej odnowie Mszy św.

Papież Pius XII również wprowadził w określonych przypadkach 
Msze św. wieczorne, tj. odprawiane od godz. 16.00, złagodził dyscyplinę 
dotyczącą postu eucharystycznego, co przyczyniło się do większego udziału 
wiernych we Mszy św. 50, oraz odnowił liturgię Wielkiego Tygodnia, po­
lecając odprawianie jej w godzinach wieczornych i zmieniając nieco jej 
obrzędy 51.

2. ODNOWA MSZY SW. JA N A  X X III

Reforma Piusa XII dotycząca rubryk mszalnych, chociaż stanowiła 
poważny krok naprzód, miała jednak charakter prowizoryczny i nie 
zmieniała istotnie struktury  Mszy św. Dlatego dalszym uporządkowaniem 
rubryk mszalnych zajął się Jan  XXIII. Papież ten reformę rubryk mszal­
nych uważał za tak pilną sprawę, iż zajął się nią nie czekając na Sobór 
W atykański II, którem u między innymi zlecił też zajęcie się ogólnym 
odrodzeniem liturgii. Nowe rubryki mszalne, łącznie z nowymi rubry­
kami brewiarza, ukazały się w nowym Kodeksie Rubryk, zatwierdzonym 
przez Motu proprio Rubricarum instructum  z dnia 25 lipca 1960 r., a pro­
mulgowanym dekretem św. Kongregacji Obrzędów z dnia 26 lipca 1960 r. 
Moc obowiązującą nowy Kodeks Rubryk uzyskał z dniem 1 stycznia 
1961 r . 52 W oparciu o nowy Kodeks Rubryk oraz rubryki szczegółowe 
św. Kongregacji Obrzędów ukazał się w r. 1962 nowy Mszał Rzymski, 
który zastąpił dotychczasowy mszał Benedykta X V 53.

W wyniku odnowy liturgicznej Jana XXIII Msza św. otrzymała nieco 
zmieniony kształt i oprawę liturgiczną. Zasadnicze zmiany wprowadzone 
do Mszy św. przez Jana XXIII można by streścić w sposób następujący:

1) Modlitwę u stopni ołtarza wraz z modlitwą A uf er a nobis, oraz 
Oramus te, Domine opuszcza się we Mszach św.: a) w święto Oczyszcze-

50 K on st. „ C h ristu s D o m in u s”, G. I. 1953. A A S  45 (1953) 22; M otu p roprio  „Sacram  
C o m m u n io n em ”, 19. III. 1957. A A S  49 (1957) 177 n.

51 S. C. R itu u m , D ecre tu m  „ D o m in ica e  R esu rr ec tio n is  v ig ilia m ” de s o le m n i v ig il ia  
p a sch a li in sta u ra n d a , 9. II. 1951. A A S  43 (1951) 128; D ecretu m  „ In sta u ra ta  v ig ilia  p a s­
c h a lis” de fa c u lta t iv a ce leb ra tio n e  in sta u ra ta e  v ig il ia e  p a sch a lis  ad tr ien n iu m  p ro ro ­
g ata , 11. I. 1952. A A S  44 (1952) 48; D ecre tu m  g e n e ra le  „M axim a r ed em p tio n is  n o stra e  
m y ste r ia ”, quo litu rg ic u s  H eb d o m a d a e  S a n c ta e  O rdo in sta u ra tu r , 16. X I. 1955. A A S  
47 (1955) 838; In stru c tio  „Cum  p ro p o situ m  in sta u ra ti O rd in is H eb d o m a d a e  S a n c ta e ” 
de O rd in e H eb d o m a d a e  S a n c ta e  in sta u ra to  r ite  p era g en d o , 16. X I . 1955. A A S  47 
(1955) 842; O rdo H eb d o m a d a e  S a n cta e  in sta u ra tu s . R om ae 1956.

52 A A S  72 (1960) 593— 740; tłu m . p o lsk ie : R u c h  B i b l i j n y  i L i t u r g ic z n y  14 (1961) 
1— 115.

53 M i c h a ł e k  R.: N o w y  M szał R zy m sk i. H o m o  D e i  32 (1963) 115— 120.
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nia NMP, jeżeli jest odprawiana po poświęceniu i procesji ze świecami;
b) w Środę Popielcową, jeżeli następuje po poświęceniu i posypaniu 
głów popiołem; c) w Niedzielę Palmową, jeżeli się odprawia ją po poświę­
ceniu palm i procesji; d) w Wielką Sobotę; e) w Dni Krzyżowe po procesji 
lub innym błagalnym nabożeństwie; f) które następują po niektórych 
konsekracjach, zgodnie z rubrykam i Pontyfikału Rzymskiego. W ten 
sposób ograniczony został jeden z późniejszych dodatków Mszy św.

2) Ilekroć przed oracją są przepisane słowa Flectamus genua, Levate, 
we Mszy św. uroczystej wypowiada je diakon, w innych sam celebrans; 
po słowach Flectamus genua wszyscy razem z celebransem klękają i przez 
pewien czas modlą się w milczeniu. Dzięki temu powyższe słowa nabrały 
właściwej treści i sensu. Dotychczas bowiem słowa te wypowiadano łącz­
nie, stąd przyklęknięcie siłą rzeczy miało charakter mechaniczny.

3) W Soboty Suchych Dni odczytanie sześciu lekcji obowiązuje tylko 
we Mszach św. konwentualnych i w tych, w których udziela się świę­
ceń; w innych Mszach św., tak śpiewanych jak i czytanych, można odczy­
tać tylko dwie lekcje, pierwszą i ostatnią, w porządku następującym: od­
mawia się pierwszą orację wraz z Flectamus genua (poza oktawą Zielo­
nych Świąt), oraz pierwszą lekcję z jej wersetami, następnie mówi się 
w zwykły sposób Dominus v obiscum, Oremus i drugą orację bez Flecta­
mus genua, po której następują przepisane kommemoracje, po czym, 
opuściwszy następne lekcje z ich wersetami i oracjami, czyta się ostatnią 
lekcję, czyli epistołę i następujący po niej traktus i ewentualnie sekwen­
cję, jak np. w sobotę po Zesłaniu Ducha Św. Długie czytania w niezrozu­
miałym dla wielu języku łacińskim nie miały bowiem głębszego uzasad­
nienia.

4) We Mszach św. śpiewanych celebrans opuszcza to wszystko, co 
diakon, subdiakon i lektor śpiewają i czytają wykonując swój urząd. 
W ten sposób został bardziej uwydatniony społeczny charakter liturgii 
mszalnej. Tego rodzaju zmianę wprowadził już wcześniej Pius XII do 
odnowionej liturgii Wielkiego Tygodnia54.

5) Przed Komunią św. udzielaną w czasie Mszy św. opuszcza się spo­
wiedź powszechną i absolucję. Modlitwy te weszły do Mszy św. w cza­
sach późniejszych. Zresztą spowiedź powszechna i absolucja mają miejsce 
na początku Mszy św.

6) Celebrans udzielając Komunii św. w czasie Mszy św. klęka tylko 
po otwarciu i przed zamknięciem tabernakulum. Liczne bowiem dotych­
czasowe przyklęknięcia celebransa w czasie wyjmowania puszki z komuni­
kantami i chowania jej do tabernakulum były późniejszym dodatkiem.

 5 4  S. C. R itu u m , D ecretu m  „D o m in ica e  R esu rrec tio n is  v ig il ia m ”, 9. II. 1951, n. 15. 
A A S (1951) 128; In stru c tio  de O rd in e  H eb d o m a d a e  S a n cta e  in sta u ra to , r ite  p eragen d o , 
16. X I. 1955, n. 6 . A A S  47 (1955) 844.
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7) Na zakończenie Mszy św. w zasadzie mówi się I te, missa est; wy­
jątek stanowi tylko Msza św. Wieczerzy Pańskiej, po której następuje 
uroczyste złożenie N. Sakramentu, oraz inne, po których następuje jakaś 
procesja liturgiczna — wtedy mówi się Benedicamus Domino, oraz Msze 
św. żałobne — na zakończenie których mówi się Requiescant in pace. 
W przypadku, gdy nie mówi się He, missa est nie daje się benedykcji, 
a Msza św. kończy się po odmówieniu Placeat. Ite, missa est aż do XI 
wieku było jedyną formułą końcową w rzymskiej Mszy św. Od tego czasu 
wprowadzono w niektóre dni Benedicamus Domino. Chodziło o to, aby 
wierni, ewentualnie duchowni zgromadzeni na Mszy św. nie opuszczali 
kościoła, ale by pozostali na dalszych modlitwach 55. Według dotychczas 
obowiązującej reguły formuła He, missa est miała miejsce we Mszy św. 
tylko wtedy, gdy mówiono Gloria.

8) Ostatnią Ewangelię opuszcza się we Mszach św., w których odma­
wia się Benedicamus Domino, w trzeciej Mszy św. Bożego Narodzenia, 
we Mszy św. Wielkiej Soboty, we Mszach św. żałobnych, po których na­
stępuje absolucja przy katafalku, we Mszach św., które następują po 
niektórych konsekracjach zgodnie z rubrykami Pontyfikatu Rzymskiego, 
oraz we Mszy św. Niedzieli Palmowej, która następuje po poświęceniu 
palm i procesji.

9) Przepisane przez rubryki inklinacje głowy należy kierować do 
mszału, a nie do krzyża ołtarzowego względnie wizerunku Świętego, 
umieszczonego w głównym miejscu ołtarza, chyba że celebrans odmawia 
modlitwy z pamięci i stojąc przed środkową częścią ołtarza.

10) Podczas każdej Mszy św. śpiewanej można dokonać okadzeń, które 
obowiązują podczas Mszy św. uroczystej, tj. odprawianej z asystą.

I odnowa Mszy św. przeprowadzona przez Jana XXIII, aczkolwiek 
stanowiła dalszy konieczny krok naprzód, nie była wystarczająca. Zdawał 
sobie z tego sprawę sam papież, gdy w Motu proprio Rubricarum instruc­
tum  pisał, że o głębszych zmianach liturgii zadecyduje Sobór W atykań­
ski II56.

III. O D N O W A  SO B O R O W A  M SZ Y  ŚW .

1. O D N O W A  M SZ Y  ŚW . W K O N S T Y T U C JI O L IT U R G II  ŚW .

Konstytucja Soboru Watykańskiego II o Liturgii św. nie zajęła się 
bezpośrednio szczegółowym rozpracowaniem układu mszalnego, ale tylko 
zakreśliła ogólne ram y jego odnowy, oraz wskazała cel, do którego ta

55 B r i n k t r i n e  J., jw . s. 244.
56 M a ł a c z y ń s k i  F.: L itu r g ia  w  ży ciu  i d z ia ła ln o śc i p a p ieża  Ja n a  X X III . R uch  

B ib l.  i L it .  16 (1963) 162— 167.
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odnowa ma zmierzać 57. „Układ mszalny należy tak przerobić — czytamy 
zalecenie Soboru w Konstytucji — aby jaśniej wystąpiło właściwe zna­
czenie i wzajemny związek poszczególnych części, a pobożny i czynny 
udział wiernych stał się łatwiejszy” (art. 50). Przez uk ad mszalny (ordo 
Missae) należy tu  rozumieć całą strukturę Mszy św.

A więc Sobór Watykański II zakreślił dwojaki cel odnowie Mszy św.:
1) Msza św. ma się stać jaśniejszą poprzez właściwe znaczenie i wzajemny 
stosunek części (ut singulorum partium propria ratio necnon m utua con- 
nexio clarius pateant)-, 2) Msza św. swoim układem ma wpływać na po­
bożny i czynny udział w niej wiernych (atque pia et actuosa fidelium  
participatio facilior reddatur).

Aby ten podwójny cel Msza św. osiągnęła, Sobór W atykański II 
w Konstytucji o Liturgii św. podaje kilka zaleceń bardziej szczegółowych, 
jako wytyczne dla przyszłej odnowy liturgicznej: „W tym celu obrzędy 
należy uprościć, zachowując wiernie ich istotę; należy opuścić to, co 
z biegiem czasu stało się powtórzeniem lub dodatkiem bez większej ko­
rzyści; pewne natomiast elementy, zatracone w ciągu wieków, należy 
przywrócić stosownie do pierwszej tradycji Ojców Kościoła, o ile to bę­
dzie pożyteczne lub konieczne” (art. 50).

Sobór więc chce widzieć Mszę św. uproszczoną w swoim obrzędzie, 
gdyż prostota była jedną z cech starożytnej Mszy św. rzymskiej. Chodzi 
tu przede wszystkim o uproszczenie obrzędów w rodzaju przyklęknięć, 
czynienia znaków krzyża św., całowań liturgicznych, oraz z pewnością 
o uproszczenie ceremoniału całej Mszy św. pontyfikalnej, który w dotych­
czasowej formie utrudnia wiernym czynnie w niej uczestniczyć. Powtó­
rzenia i niepotrzebne dodatki, to np. powtarzanie przez celebransa tych 
części, które śpiewa chór względnie diakon lub subdiakon, czytanie Ewan­
gelii na zakończenie Mszy św. W ciągu wieków zostały zatracone np. mo­
dlitwy powszechne wiernych. Konieczność nawrotu do pierwszej tradycji 
Ojców Kościoła w dziedzinie obrzędów mszalnych dobrze rozumiał już 
Sobór Trydencki, gdy polecił usunięcie nadużyć we Mszy św. i wydanie 
nowego mszału, a następnie św. Pius V, czemu dał wyraz w bulli Quo 
prim um  z dnia 14 lipca 1570 r. wprowadzającej ten mszał, jednakże ów­
czesny stan wiedzy nie pozwalał na doskonałą odnowę Mszy św. pod tym 
w zględem 58.

Wytyczając szczegółowo kierunki odnowy liturgii mszalnej Sobór 
Watykański II w swej Konstytucji o Liturgii św. nakazuje, aby we Mszy 
św. więcej niż dotychczas korzystać z Pisma św., tak by w ustalonym 
przeciągu la t odczytać znaczniejszą jego część (art. 51). Sobór chce, aby

57 C o n stitu tio  de sa cra  L itu rg ia , 4. X II . 1963. A A S  56 (1964) 97— 134.
58 S c h n i t z l e r  Th.: D e o rd in is  M issa e  r eco g n itio n e . E p h e m e r id e s  lit .  78 (1964) 

291 n.; L e x ik o n  fü r  T h e o lo g ie  und  K irch e . D as Z w e ite  V a tik a n isch e  K on zil. T e il I. 
F re ib u rg — B a se l— W ien  1966, s. 53 nn.



416 Ks. TADEUSZ PAWLUK

wierni podczas Mszy św. spożywali z podwójnego stołu: stołu słowa Bo­
żego — gdyż człowiek żyje „wszelkim słowem, które pochodzi z ust 
Bożych” 59, a Chrystus Pan w swej nauce jest chlebem żywota, który 
spożywany oddala g łód60, oraz stołu Ciała i Krwi Chrystusowej; dotych­
czas stół słowa Bożego we Mszy św. był ubogi, gdyż w ciągu roku tylko 
niewielką ilość Pisma św. podawano wiernym. Pierwotnie w liturgii nie 
znano perykop, lecz przy czytaniu Pisma św. stosowano tzw. lectio con­
tinua, czyli czytanie ciągłe, podobnie jak je stosujemy dotąd w brewia­
rzu. Najstarsze perykopy pojawiły się prawdopodobnie w IV wieku, jed­
nakże przez długi czas nie wszędzie miały jednolity układ. Jednolitość 
w układzie perykop wprowadził powszechnie dopiero św. Pius V 61.

Sobór Watykański II w Konstytucji o Liturgii św. zaleca, aby do 
Mszy św. odprawianych z udziałem wiernych w niedziele i święta naka­
zane została wprowadzona powszechnie homilia. Sobór pragnie, aby ta­
jemnice wiary i zasady życia chrześcijańskiego były wykładane w ciągu 
roku liturgicznego na podstawie tekstów świętych (art. 52) 62. Homilia 
należy do najstarszych części liturgii mszalnej.

Sobór Watykański II polecił przywrócenie we Mszy św. modlitwy 
powszechnej, czyli wiernych (oratio communis seu fidelium), zwłaszcza 
w niedziele i święta nakazane. W modlitwie tej w ierni mają się modlić 
za Kościół, za tych, którzy nim rządzą, za znajdujących się w różnych 
potrzebach, oraz za wszystkich ludzi i o zbawienie całego świata (art. 53). 
Modlitwa powszechna w starożytnej Mszy św. miała poczesne miejsce, 
dziś jednak we Mszy św. rzymskiej spotykamy ją tylko w liturgii Wiel­
kiego Piątku i pod postacią wezwań Kyrie eleison, Christe eleison. W ob­
rządkach wschodnich i w niektórych miejscowych zwyczajach na Za­
chodzie modlitwa powszechna zachowała się po dziś dzień w pełnej swej 
szacie i wymowie 63.

Soborowa Konstytucja o Liturgii św. zezwala na stosowanie we 
Mszach św. odprawianych z udziałem wiernych języka narodowego 
w odpowiednim zakresie, zwłaszcza w  czytaniu Pisma św. i modlitwie 
powszechnej, oraz, jeżeli tego wymagają miejscowe warunki, także 
w innych częściach, w zależności od decyzji terytorialnej władzy kościel­
nej, zatwierdzonej przez Stolicę Apostolską (art. 54, 36)64.

Konstytucja o Liturgii św. wychodząc z założenia, że czynności litu r­
giczne nie są czynnościami prywatnymi, lecz kultem  całego Kościoła 
(art. 26), nakazuje, aby każdy spełniający swą funkcję podczas sprawo­

59 M t 4, 4.
60 J 6 , 35 nn.
61 B r i n k  t r i n e  J., jw . s. 78 n.
62 G y  P. M.: D e  V erbo D ei in  L itu rg ia . E p h e m e r id e s  lit. 78 (1964) 272— 275.
63 S c h n i t z l e r  Th.: D e o ra tio n e  com m u ni. E p h e m e r id e s  lit.  78 (1964) 294 n.
6 4 B r a g a  C.: D e  lin g u a  in  L itu rg ia  ad h ib en d a . E p h e m e r id e s  lit .  78 (1964) 

275— 280.
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wania liturgii, czy to duchowny czy świecki, czynił tylko to, co do niego 
należy z natury rzeczy i na mocy przepisów liturgicznych (art. 28). Sobór 
więc życzy sobie, aby czynności liturgiczne, które są niejako czynościami 
scenicznymi należącymi do różnych aktorów, były spełniane tylko przez 
osoby do tego przeznaczone, a nie powtarzane przez innych. Chodzi tu 
o to, aby celebrans sprawując liturgię nie powtarzał tego, co odśpiewa 
lub odczyta diakon, subdiakon, lektor, czy chór. Tak było w liturgii pier­
wotnej. Z czasem jednak wprowadzono praktykę, że celebrans we Mszy 
św. śpiewanej powtarzał prywatnie to wszystko, co inni odśpiewali lub 
odczytali. Tę niewłaściwą praktykę częściowo usunięto już przed Sobo­
rem Watykańskim II w odnowionej liturgii Wielkiego Tygodnia, a na­
stępnie w nowym Kodeksie Rubryk 65.

Konstytucja o Liturgii św., nawiązując do pierwotnej praktyki w Ko­
ściele i zaleceń liturgistów, kieruje pod adresem wiernych usilną zachętę, 
aby przystępowali do Komunii św. w czasie Mszy św., gdyż jest to dosko­
nalszy sposób uczestniczenia w Ofierze eucharystycznej. Konstytucja 
również upoważnia biskupów do udzielania zezwoleń na przyjmowanie 
Komunii św. pod dwiema postaciami w niektórych przypadkach, np. tym, 
którzy w danej Mszy św. otrzymali święcenia lub złożyli śluby zakonne, 
albo nowoochrzczonym (art. 55).

Sobór Watykański II w Konstytucji o Liturgii św. zaleca obok pie­
lęgnowania śpiewu gregoriańskiego, jako własnego liturgii rzymskiej, 
również popieranie innych rodzajów muzyki, zwłaszcza polifonii, byleby 
odpowiadała duchowi czynności liturgicznych, śpiewu ludowego, a także 
muzyki wyrosłej z tradycji ludów, szczególnie na terenach misyjnych. 
Dla mniejszych kościołów Sobór zaleca przygotować zbiór łatwiejszych 
melodii gregoriańskich (art. 112—121)66. Chodzi o to, aby wierni we Mszy 
św. i w całej liturgii brali czynny udział.

Soborowa Konstytucja o Liturgii św. zezwala na udzielanie sakra­
m entu bierzmowania i zawieranie związku małżeńskiego w czasie Mszy 
św., po przeczytaniu Ewangelii i wygłoszeniu homilii (art. 71, 78) 67. Jest 
to zgodne z duchem liturgii, która od najdawniejszych czasów łączy 
z Mszą św. wiele czynności sakralnych, np. święcenia kapłańskie, poświę­
cenie olejów.

Wreszcie Sobór Watykański II w Konstytucji o Liturgii św. zezwala, 
aby szerzej niż dotychczas korzystano z prawa koncelebrowania, a mia­

65 F  a m  o s o S. : D e  n o rm is q u ae  e x  in d o le  h iera rch ica  et co m m u n ita r ia  L itu rg ia e  
oriu ntur . Ephem erides lit. 78 (1964) 255-—260.

66 M o n e t a  C a g l i o  M.: D e  m u sica  sacra. Ephemerides lit. 78 (1964) 168— 183; 
G e l i n e a u J.: La M usiq u e sacrée. La Maison-Dieu  1964, nr 77, s. 193—210; H u c k  e
H.: D ie  K irch en m u sik  in  der L itu r g ie k o n stitu tio n  des 2. V a tik a n isch en  K on zils. Musik  
und A ltar  16 (1964) 8— 16.

67 O n  at i b i a  S.: D e  sac ram en t is  in i t ia t ion is  Christianae. Ephem erides lit. 78 
(1964) 319 n.; B r a g a  C.: D e m atrim onio .  Ephem erides lit. 78 (1964) 331 nn.
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nowicie: 1) w Wielki Czwartek — gdy chodzi tak o Mszę św. z poświęce­
niem olejów, jak i Wieczerzy Pańskiej, 2) w czasie soborów, zebrań bi­
skupów i na synodach, 3) z okazji poświęcenia opata, 4) za pozwoleniem 
ordynariusza: gdy chodzi o Msze św. konwentualne lub główne w kościo­
łach, jeżeli pożytek wiernych nie wymaga, aby wszyscy obecni kapłani 
odprawiali osobno, oraz w czasie rozmaitych zebrań kapłanów tak diece­
zjalnych jak i zakonnych. Sobór jednocześnie zaleca sporządzić nowy 
obrzęd koncelebry i umieścić go w Pontyfikale i Mszale rzymskim (art. 
57—58). Koncelebra, uwydatniająca jedność Ofiary krzyżowej i jedność 
kapłaństwa, od najdawniejszych czasów pozostawała w użyciu Kościoła 
tak na Wschodzie jak i na Zachodzie. Na Zachodzie jednak wytworzył 
się w końcu zwyczaj, że koncelebrę stosowano tylko przy konsekracji 
biskupa i święceniach kapłańskich 68.

2. O D N O W A  M SZ Y  ŚW . W  D O K U M E N T A C H  W Y K O N A W C Z Y C H  D O  K O N S T Y T U C JI
O LITURGII ŚW.

a. O dn ow a M szy  św . w  św ie t le  p ie rw sz ej In str u k cji w y k o n a w c z e j

Dnia 26 września 1964 r. św. Kongregacja Obrzędów wydała pierwszą 
Instrukcję w sprawie należytego wykonania Konstytucji o Liturgii św., 
zaczynają się od słów Inter Oecumenici. Instrukcja ta wprowadziła do 
Mszy św. cały szereg pożytecznych zmian zaleconych przez Sobór 69. Opra­
cowała ją z polecenia Papieża Pawła VI Rada do wykonania Konstytucji 
o Liturgii św. pod przewodnictwem kardynała Jakuba Lercaro. Nieco póź­
niej, dekretem z dnia 27 stycznia 1965 r., św. Kongregacja Obrzędów wpro­
wadziła nowy Ordo Missae i Ritus servandus in celebratione Missae, jako 
uzupełnienie powyższej In strukcji70.

W oparciu o powyższe dokumenty wykonawcze Stolicy Apostolskiej, 
z dniem 7 marca 1965 r. wprowadzone zostały do Mszy św. następujące 
zmiany liturgiczne:71

68 F r a n q u e s a  A.: D e co n ce lcb ra tio n e . E p h e m e r id e s  l i t . 78 (1964) 296—3 0 8 ; 
T i h o n P.: D e  la  co n c é léb ra tio n  eu ch a r istiq u e . La N o u v e l l e  R e v u e  th é o lo q iq u e  8 6  
(1964) 579--607.

69 S. C. R itu u m : In stru c tio  ad e x se cu tio n em  C o n stitu tio n is  de sacra  L itu rg ia  
r ec te  ord in a n d a m , art. 48— 00; 32— 36; 64— 67; 70— 73; 91— 98. A A S  56 (1964) 877— 900.

70 A A S  57 (1965) 408— 409; O rdo M issae . E p h e m e r id e s  l i t  79 (1965) 122— 143.
71 B r a g a C.: In In str u c tio n em  co m m en ta r iu m . E p h e m e r id e s  lit.  78 (1964)

469 nn.; B r a g a  C.: L e  cer im o n ie  d e lla  M essa. R om a 1965; K l a w e k  A .: In n o ­
w a c je  w e  M szy  św . R u ch  B ib l.  i L i t .  18 (1965) 241—245; K l a w e k  A.: Z m ia n y  l i ­
tu rg iczn e  w  św ie t le  h isto r ii. R u ch  B ib l .  i L it .  18 (1965) 273— 279; M i c h a ł e k  R.: 
Z m ia n y  o b rzęd o w e  w p ro w a d zo n e  przez  In str u k c ję  do K o n sty tu c ji o św . L itu rg ii. R uch  
B ibl.  i L it .  18 (1965) 285—292; O u r y  G.: L ’In stru c tio n  „ad e x se c u tio n e m  C o n stitu ­
tio n is  de sa cra  L itu r g ia ”. A m ie  d u  C le rg é  74 (1964) 705— 712; W ó j c i k  S.: G dy  
refo rm a  litu rg ii w ch o d z i w  ży cie . H o m o  D e i  34 (1965) 80 nn.; W ó j c i k  S.: M sze św . 
z u cz es tn ic tw e m  w ie rn y ch . H o m o  D e i  34 (1965) 151— 164.



ODNOW A M SZY ŚW. 410

Zmiany zachodzące w każdej Mszy św.

1) Celebrans wkładając szaty liturgiczne i zdejmując je z siebie nie 
całuje ich. Dotychczas bowiem obowiązywało ucałowanie humerału, ma­
nipularza i stuły. Szacunek dla szat świętych zostaje dostatecznie wyra­
żony w modlitwach towarzyszących wkładaniu ich przez celebransa.

Biskup mający celebrować zawsze może przywdziać szaty liturgiczne 
w zakrystii, zamiast na tronie przed ołtarzem i stąd udać się procesjonal- 
nie do ołtarza. Chodzi tu nie tylko o uproszczenie bogatego ceremoniału, 
ale i o to, aby nie przedłużać i tak długich ceremonii pontyfikalnych.

Ritus servandus opuszcza dawny przepis nakazujący, aby m inistrant 
usługujący do Mszy św. był ubrany w komżę.

2) Opuszczony został przepis: oculis demissis, obowiązujący dotych­
czas celebransa przy wyjściu do ołtarza, oraz podczas pozdrawiania w ier­
nych od ołtarza słowami Dominus v obiscum, a także podczas Orate fra­
tres (demissisque ad terram oculis). Zmiana ta została podyktowana po­
trzebą ogólnego uproszczenia rubryk.

3) W modlitwach u stóp ołtarza zawsze opuszcza się psalm 42. Dlatego 
po Introibo ad altare Dei... bezpośrednio następuje Adiutorium nostrum... 
Dotychczas tylko w Mszach św. żałobnych i w okresie Męki Pańskiej 
opuszczano psalm 42.

Psalm 42 oficjalnie wszedł do Mszy św. dopiero za papieża św. Piusa V, 
choć znany był dużo wcześniej; niekiedy odmawiano go podczas przy­
wdziewania szat liturgicznych lub w drodze do ołtarza.

4) Wszystkie modlitwy wstępne, aż do Oramus te, Domine włącznie, 
opuszcza się, jeżeli Mszę św. bezpośrednio poprzedza jakaś czynność li­
turgiczna, mająca z nią ścisły związek. Do tego rodzaju czynności litu r­
gicznych należy zaliczyć: wszelkiego rodzaju poświęcenia przewidziane 
w mszale lub rytuale, np. gromnic w święto Oczyszczenia NMP, popiołu 
w Środę Popielcową, palm w Niedzielę Palmową, ziół w święto Wniebo­
wzięcia NMP; obrzędy wielkosobotnie; aspersję niedzielną; procesję lub 
nabożeństwo pokutne w dniu św. Marka i Dni Krzyżowe; procesje prze­
widziane w rytuale, np. rezurekcyjną, w uroczystość Wniebowstąpienia, 
Zesłania Ducha Św.; godziny kanoniczne przed Mszą św. konwentualną 
i pontyfikalną; wprowadzenie zwłok do kościoła; egzekwie; niektóre kon­
sekracje przewidziane w pontyfikale; różne obrzędy przewidziane w ry­
tuale, np. jubileuszu małżeńskiego lub kapłańskiego. Nie opuszcza się 
modlitw wstępnych, jeżeli czynność liturgiczna nie jest ściśle związana 
z daną Mszą św., jak np. udzielanie Komunii św. przed Mszą św .72 
W przypadku gdy czynność liturgiczna poprzedza Mszę św., Msza św. 
rozpoczyna się od ucałowania ołtarza przez celebransa.

72 Mic h a ł e k  R.: O p u szczan ie  m o d litw  u sto p n i o łtarza . H o m o  Dci  35 (1966) 
247—250.
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Tego rodzaju przepisy reformistyczne wprowadził już Jan XXIII, 
jednakże w mniej licznych przypadkach 73. Czynności liturgiczne odby­
wające się przed Mszą św. dostatecznie zastępują modlitwy wstępne, przy­
gotowujące do Mszy św.

5) Ograniczona została liczba przeżegnań obowiązująca dotychczas we 
Mszy św.; celebrans nie żegna się: przy Adiutorium nostrum  w modlit­
wach u stopni ołtarza, na początku introitu (we Mszach św. żałobnych 
nie czyni znaku krzyża nad mszałem), przy końcu Gloria i Credo, pod­
czas Benedictus po Sanctus, oraz w czasie embolizmu Libera nos, quaesu­
mus, Domine. Przeżegnania te nie wynikały z potrzeby logicznej ani 
z treści modlitw, którym towarzyszyły.

6) Ograniczone zostały skłony głowy obowiązujące we Mszy św.; na­
leży je czynić tylko przy wymawianiu Imion: Jezusa, Maryji, Świętego 
lub Błogosławionego, o którym  odprawia się Mszę św. lub czyni komme- 
morację, Papieża, oraz przy Gloria Patri. Zostały więc zniesione skłony 
głowy przy Oremus, w czasie odmawiania Gloria i Credo, przy Deo nostro 
przed prefację, w memento  żywych i umarłych, oraz przy Per eundem  
Christum Dominum . nostrum  przed Nobis quoque peccatoribus.

7) Ograniczone zostały przyklęknięcia w czasie Mszy św.; odpadają 
one: we wszystkich czytaniach — za wyjątkiem opisu Męki Chrystusa 
Pana w Wielkim Tygodniu; w czasie śpiewów między czytaniami — za 
wyjątkiem Veni, Sancte Spiritus w samą uroczystość Zesłania Ducha 
Św.; oraz przy słowach Et incarnatus est w Credo — za wyjątkiem  Bo­
żego Narodzenia i Zwiastowania NMP. Przy wymawianiu słów Et incar­
natus est... et homo factus est zamiast klękania należy skłonić głowę.

8) Hymn Gloria in excelsis Deo celebrans odmawia od początku do 
końca ze złożonymi rękami; nie robi więc na początku obowiązującego 
dotychczas circulum, nie czyni przy końcu znaku krzyża, a głowę skłania 
tylko na imię Jezus.

9) Po każdym Oremus przed oracją można zrobić małą przerwę, np. 
na modlitwę w ciszy, albo aby komentator w międzyczasie mógł podać 
intencję modlitwy. Opuszczone zostały rubryki określające szczegółowo 
pozycję rąk w czasie oracji.

10) Credo, podobnie jak hymn Gloria, celebrans odmawia od początku 
do końca ze złożonymi rękami, czyniąc jedynie skłon głowy na imię Jezus 
i na słowa Et incarnatus est... et homo factus est. Tylko w uroczystość 
Bożego Narodzenia i Zwiastowania NMP na słowa Et incarnatus est cele­
brans klęka.

11) Orate fratres celebrans odmawia głośno do końca, a nie tylko dwa 
słowa, jak dawniej. Dopiero gdy celebrans skończy, m inistrant lub wierni

73 C od ex  R u b ricaru m , n. 424.
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odpowiadają Suscipiat. W ten sposób słowa m inistranta lub wiernych 
łączą się logicznie ze słowami celebransa. Po Suscipiat celebrans nie mówi 
Amen. Jeżeli m inistrant lub wierni nie odpowiedzą Suscipiat, celebrans 
nie musi sam odpowiadać, gdyż dawna rubryka uwzględniająca odpo­
wiedź Suscipiat ze słowami de manibus meis dla celebransa, została znie­
siona.

12) Sekretę, zwaną obecnie oratio super oblata, czyli modlitwą nad 
darami ofiarnymi, celebrans odmawia głośno, albo śpiewa aż do Per omnia 
saecula saeculorum  włącznie. Nazwa secreta jest pochodzenia później­
szego, pierwotnie bowiem nazywano ją super oblata, o czym świadczy 
Sakramentarz Gelazjański. Obecna więc nazwa oratio super oblata na­
wiązuje do starożytnej tradycji.

Modlitwę tę początkowo przez długi czas odmawiano głośno. Z czasem 
jednak, gdy śpiewy na ofiarowanie przedłużały się, celebrans nie czekając 
na ich zakończenie przez chór, odmawiał ją cicho.

13) Prefacja rozpoczyna się od słów Dominus v obiscum, a nie od Per 
omnia saecula saeculorum, jak dawniej. Na Sursum corda celebrans pod­
nosi ręce, a na Gratias agamus składa je, przy czym nie obowiązuje wznie­
sienie oczu i skłon głowy.

Na Sanctus celebrans nie pochyla się, ani nie żegna się na Benedictus.
14) Przy memento vivorum  celebrans tylko składa ręce. Odpada więc 

przepis nakazujący podniesienie rąk i złożenie ich
15) W modlitwie Quam oblationem, po słowach ut nobis Corpus et 

Sanguis, celebrans tylko składa ręce, a nie podnosi przedtem, jak dawniej.
Opuszczone zostało zalecenie podnoszenia ornatu w czasie podniesie-. 

nia przez m inistranta lub diakona, jako nie mające żadnego praktycz­
nego znaczenia.

16) Przy memento mortuorum  celebrans tylko rozkłada i składa ręce. 
Dawniej złożone ręce należało podnieść aż do twarzy i modlić się w mil­
czeniu z oczami skierowanymi w Hostię na ołtarzu. Pod koniec, na słowa 
Per Christum Dominum nostrum  celebrans tylko składa ręce, nie pochy­
lając głowy.

17) Doksologię kanonu od słów Per ipsum  aż do Per omnia saecula 
saeculorum, celebrans odmawia głośno, a we Mszach św. śpiewanych 
śpiewa. W czasie tej doksologii celebrans nie czyni Hostią znaków krzy­
ża, lecz tylko trzyma kielich z Hostią trochę uniesiony, a przyklęka do­
piero po odpowiedzi Amen.

Sama doksologia kanonu jest starożytna, jednakże obrzęd czynienia 
Hostią krzyży zaczął się pojawiać dopiero w IX wieku. Uformowanie pię­
ciu znaków krzyża zostało ostatecznie uregulowane w mszale św. Piusa V. 
Wytłumaczenie i uzasadnienie tych znaków dotychczas stosowanych na­
potykało wśród liturgistów na trudności.
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18) Całe Pater noster celebrans odmawia z rozłożonymi rękami. Ani 
ministrant, ani chór nie odpowiadają Sed libera nos a m alo, gdyż słowa 
te należą do wspólnej modlitwy celebransa i ludu przygotowującej do 
Komunii św. Na zakończenie Pater noster opuszcza się Amen, gdyż ostat­
nia prośba znajduje swe rozwinięcie w embolizmie.

Następujący po Pater noster embolizm Libera nos, quaesumus, Do­
mine, aż do słów perturbatione securi, celebrans odmawia głośno lub 
śpiewa we Mszy św. śpiewanej, z rozłożonymi rękami; następnie odkrywa 
kielich, przyklęka, wstaje, wyciera puryfikaterzem patenę, podkłada ją 
pod Hostię i łamie Hostię jak dotąd.

Embolizm Libera nos, quaesumus, Domine początkowo był głośno od­
mawiany lub śpiewany, czego śladem jest liturgia Wielkiego Piątku. Do­
piero prawdopodobnie św. Grzegorz Wielki nakazał odmawiać tę modlitwę 
po cichu, aby upodobnić ją do innych modlitw kapłańskich odmawianych 
po cichu.

19) Podczas odmawiania modlitw przed Komunią św. celebrans nie 
musi, jak dawniej, mieć oczu skierowanych na Hostię; nie musi więc 
tych modlitw znać na pamięć, ale może je odczytać z mszału lub kanonu.

20) Przed spożyciem Hostii nie obowiązuje celebransa dotychczasowy 
przepis mówiący, że znak krzyża Hostią należy tak czynić, żeby Hostia 
nie wychylała się poza patenę. Po spożyciu Hostii celebrans modli się 
przez chwilę ze złożonymi rękami, ale niekoniecznie ante faciem, jak 
dawniej. Słowa Quid retribuam Domino... Calicem salutaris accipiam 
można wypowiedzieć bez przerwy.

21) Po Komunii św. nie przenosi się mszału na stronę lekcji, lecz po­
zostawia po stronie Ewangelii. Antyfonę komunijną i następującą po niej 
pokomunię celebrans odmawia stojąc przed środkiem ołtarza, a nie po 
stronie lekcji, jak dawniej. Jeżeli m inistrant zabiera kielich z ołtarza 
i stawia go na kredencji, mszał można przesunąć na środek ołtarza. Cho­
dziło o to, aby nie mnożyć bez potrzeby dodatkowych czynności.

22) Nieco uproszczony został sposób udzielania ostatniego błogosła­
wieństwa. Przed udzieleniem błogosławieństwa celebrans podnosi oczy 
i ręce, ale nie skłania głowy. Wszystkie słowa błogosławieństwa celebrans 
wypowiada głośno.

23) Zniesiona została ostatnia Ewangelia. Dlatego celebrans po udzie­
leniu błogosławieństwa bierze kielich i bez skłonu głowy schodzi przed 
stopnie ołtarza, gdzie kłania się lub klęka i udaje się do zakrystii. Jeżeli 
kielich został zabrany z ołtarza wcześniej przez m inistranta, celebrans 
bezpośrednio po udzieleniu błogosławieństwa, nie odwracając się od ołta­
rza, schodzi przed stopnie ołtarza.

Ostatnia Ewangelia pojawiła się we Mszy św. dopiero około XIII wieku, 
a oficjalnie została wprowadzona przez św. Piusa V. Początkowo prolog
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Ewangelii św. Jana odmawiano w drodze od ołtarza do zakrystii, w ra­
mach dziękczynienia po Mszy św. W wiekach średnich wytworzył się 
również zwyczaj odmawiania go na życzenie wiernych po Mszy św. przy 
ołtarzu w intencji obrony przed wszelkim złem.

24) Zniesione zostały modlitwy przepisane przez Leona XIII, które 
po Mszy św. stanowiły dodatkowe nabożeństwo.

25) Ograniczone zostało dzwonienie w czasie Mszy św. Obowiązuje 
ono tylko na podniesienie i przed Komunią św. wiernych. Odpada więc 
dzwonienie na Sanctus i podczas Komunii św. celebransa. Dzwonienie na 
ofiarowanie i na Per ipsum  wprowadzone było u nas zwyczajowo.

Zmiany zachodzące we Mszach św. odprawianych z udziałem wiernych

Msza św. jest odprawiana z udziałem wiernych, jeżeli wierni, choćby 
tworzący małą grupkę, w jakiś sposób czynnie w niej uczestniczą, a więc 
słuchają czytań Pisma św., odpowiadają celebransowi, recytują wspólnie 
z celebransem, śpiewają odpowiednie pieśni, przystępują do Komunii św. 
Tego rodzaju Msza św. jest zwykle podana do wiadomości wiernych. Msza 
św. z udziałem wiernych może być czytana, albo śpiewana. Msza św. śpie­
wana, jeżeli jest odprawiana przy asyście diakona i subdiakona, albo sa­
mego tylko diakona, nosi nazwę uroczystej. Msza św. śpiewana praktycz­
nie jest zawsze z udziałem wiernych, gdyż suponuje czynny w niej udział 
innych osób poza celebransem.

We Mszach św. odprawianych z udziałem wiernych, oprócz wyżej wy­
liczonych, zachodzą następujące zmiany liturgiczne:

1) We Mszach św. zarówno czytanych jak i śpiewanych terytorialna 
władza kościelna może pozwolić na używanie języka narodowego, po 
uprzednim zbadaniu i zatwierdzeniu jego zakresu przez Stolicę Apostol­
ską. Język narodowy jest dopuszczalny we Mszy św. zwłaszcza gdy cho­
dzi o lekcje, epistołę, Ewangelię, modlitwę powszechną, części stałe Mszy 
św., jak Kyrie, Gloria, Credo, Sanctus-Benedictus, Agnus Dei, części 
zmienne, jak introit, offertorium, communio, w ersety między czytaniami, 
a także aklamacje, pozdrowienia, formuły dialogu, formuły przy udziela­
niu Komunii św., oraz Pater noster wraz z embolizmem. Stolica Apostol­
ska może jednak pozwolić na użycie języka narodowego również w innych 
częściach Mszy św .74

74 N a  w n io sek  K o n fe re n c ji E p isk o p a tu  P o lsk ieg o  R ada do w y k o n a n ia  K o n sty ­
tu c ji o L itu rg ii św . d ek retem  z dn ia  7 lis to p a d a  1964 r., nr 2708/64, za tw ierd z iła  d la  
P o lsk i n a s tęp u ją c y  za k res ję zy k a  p o lsk ieg o  w e  M szy  św . o d p ra w ia n ej z ud zia łem  
w ie rn y ch : a) „in  p ro feren d is  L ectio n ib u s, E p is to la  e t  E v a n g e lio , n ecn o n  in  o ra tio n e  
fid e liu m ; b) in  c a n tib u s O rd in arii M issae , nem pe: K y r ie , G lor ia , C redo, S a n c tu s -B e ­
n ed ic tu s et A g n u s D ei; c) in c a n tib u s P ro p rii M issa e , nem pe: in  a n tip h o n is  ad in tr o i­
tum , ad o ffer to r iu m  e t ad co m m u n io n em  cum  su is  p sa lm is , e t  in c a n tib u s  in ter  
le c t io n e s  o ccu rren tib u s; d) in  a cc la m a tio n ib u s , sa lu ta t io n ib u s  et fo r m u lis  d ia log i;
e) in  o ra tio n e  d o m in ica  cu m  su a  a d m o n itio n e  e t  em b o lism o ; f) in  fo rm u lis: E cce
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Powyższe postanowienie, zawarte w Instrukcji w sprawie należytygo 
wykonana Konstytucji o Liturgii św. (art. 57), stanowi przepis wykonaw­
czy do art. 54 tejże Konstytucji. Instrukcja nawiązuje tu częściowo do 
liturgii pierwszych wieków. Liturgia bowiem Kościoła starożytnego była 
dla wszystkich zrozumiała i wszyscy w niej brali czynny udział, gdyz 
była sprawowana w języku zrozumiałym dla wszystkich, tj. w języku 
będącym w powszechnym użyciu. Aby być zrozumianą liturgia kilka­
krotnie zmieniała swój oficjalny język, w zależności od jego rozpowszech­
nienia się wśród wiernych. I tak była początkowo sprawowana w języku 
aramejskim, następnie greckim, w końcu łacińskim. Należy zauważyć, że 
Stolica Apostolska i później, gdy język łaciński został uznany za oficjalny 
w liturgii, nie wszędzie traktowała go w sposób absolutny. Np. nigdy nie 
narzucała łaciny, jako języka liturgicznego, Kościołom Wschodnim. Jesz­
cze na początku XVII wieku Stolica Apostolska zezwoliła na sprawowanie 
całej liturgii w języku chińskim i nie odwołała go urzędowo do dziś. 
W ostatnich czasach Stolica Apostolska w różnych miejscach zezwalała 
na odprawianie Mszy św. przynajmniej częściowo w języku narodowym, 
np. hebrajskim, indyjskim. W okresie przedsoborowym prawie powszech­
nie stosowano języki narodowe we Mszy św. przy czytaniu Pisma św., ale 
po uprzednim odczytaniu go w języku łacińskim.

Dzięki językom narodowym Msza św. będzie mogła w większym stop­
niu odegrać rolę dydaktyczno-duszpasterską, oraz można będzie zaanga­
żować wiernych do bardziej czynnego udziału w liturgii.

2) Celebrans nie odmawia prywatnie części zmiennych Mszy św., tzn. 
introitu, śpiewów między czytaniami, offertorium  i antyfony komunijnej, 
jeżeli są one recytowane lub śpiewane przez wiernych lub chór.

Powyższa zmiana jest następstwem zalecenia zawartego w art. 28 
Konstytucji o Liturgii św. i nawiązuje do praktyki stosowanej w liturgii 
pierwotnej Kościoła. Dzięki tej zmianie został bardziej podkreślony spo­
łeczny charakter Mszy św.

3) Części stałe Mszy św., tzn. Kyrie, Gloria, Credo, S anctus-Benedictus 
i Agnus Dei, celebrans może recytować lub śpiewać razem z wiernymi

A g n u s D e i, D o m in e , n o n  su m  d ig n u s e t  C orpus C h risti, in  co m m u n io n e  f id e liu m ”. 
P o w y ż sz y  za k res języ k a  p o lsk ieg o  z o sta ł p ó źn ie j p o szerzo n y , tak  że  o b ecn ie  języ k  
p o lsk i je s t  p r z ew id z ia n y  w e  M szy św . o d p ra w ia n ej z lu d em  od p o czą tk u  do S a n ctu s  
w łą c zn ie , oraz od P a ter  n o ster  do k o ń ca  M szy św . —  za w y ją tk ie m  m o d litw  o d m a ­
w ia n y c h  p rzez  c e leb ra n sa  po c ich u  i  n ie ja k o  w e  w ła sn y m  im ien iu . K o n feren c ja  
E p isk o p a tu  P o lsk ie g o  w p ro w a d za  ję zy k  p o lsk i do M szy  św . s to p n io w o . —  W P o lsce  
ję zy k  n a ro d o w y  m ó g ł b y ć  w p ro w a d zo n y  do n ie k tó r y ch  częśc i M szy  św . ju ż  w  o k r e ­
s ie  p rzed so b o ro w y m . D e k r e t św . K o n g reg a c ji O b rzęd ów  z dn ia  7 lip ca  1961 r. ze ­
z w a la ł, b y  czę śc i s ta łe  M szy  św ., ja k  G lor ia , C redo, S a n c tu s -B e n e d ic tu s  i A g n u s  
D ei, m o g ły  b y ć  śp ie w a n e  w  ję zy k u  p o lsk im . Z p r z y w ile ju  jed n a k  tego  ty lk o  w  n ie ­
zn a czn y m  sto p n iu  k o rzy sta n o  w  P o lsce . T en że  d ek re t z ez w a la ł r ó w n ież  na o d czy ­
ta n ie  le k c ji , e p is to ły  i E w a n g e lii w e  M szach  św . u r o c zy s ty c h  i śp ie w a n y c h  w  języ k u  
p o lsk im  —  po u p rzed n im  o d śp iew a n iu  ich  w  języ k u  ła c iń sk im  (W a r m iń s k ie  W ia d o ­
m o ś c i  D ie c e z ja ln e 1962, nr 2, s. 1 nn.).
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lub chórem, albo zupełnie opuścić, jeżeli są recytowane lub śpiewane 
przez innych. Jeżeli Sanctus-Benedictus nie jest zbyt długie w melodii, 
celebrans powinien je śpiewać razem z innymi (una cum ministris, clero 
et populo), a dopiero potem zacząć kanon.

I ta zmiana, podobnie jak i poprzednia, nawiązuje do pierwotnej prak­
tyki liturgicznej.

4) Lekcje, epistołę i Ewangelię należy czytać lub śpiewać zwróciwszy 
się twarzą do wiernych. Jeżeli czyta je lub śpiewa sam celebrans, może to 
czynić albo od ołtarza, albo z ambony, albo z prezbiterium przy balustra­
dzie — w zależności od tego, jak będzie dogodniej i z większym pożytkiem 
dla wiernych. Jeżeli natomiast ktoś inny czyta lub śpiewa, powinien to 
czynić z ambony lub z prezbiterium przy balustradzie.

Zmiana ta jest w pełni uzasadniona, gdy się zważy, że czytanie Pisma 
św. ma na celu pouczenie wiernych. Od najdawniejszych czasów czytania 
te odbywały się z miejsca podwyższonego, usytuowanego wśród ludu. 
Z czasem, gdy język łaciński stał się niezrozumiały dla ogółu wiernych, 
czytanie Pisma św. miało raczej charakter symboliczny i uwydatniało 
moment uwielbienia Boga przejawiającego się w słowach natchnionych, 
dlatego też czytający nie zwracał się do ludu lecz do ołtarza, który sym­
bolizował Chrystusa. Dla pouczenia wiernych odczytywano Pismo św. 
po raz drugi, z ambony, w języku narodowym.

Aklamacje po lekcji, epistole i Ewangelii nowy Ritus servandus prze­
widuje tylko we Mszy św. odprawianej prywatnie, a więc dla samego 
m inistranta. Nic jednak nie stoi na przeszkodzie, aby te aklamacje były 
mówione również we Mszach św. z udziałem wiernych albo przez mini­
stranta, albo przez wiernych.

5) We Mszach św. nie uroczystych lekcje i epistołę wraz z wersetami 
po nich następującymi może czytać odpowiednio przygotowany lektor 
lub ministrant, podczas gdy celebrans siedzi i słucha; Ewangelię zaś może 
czytać diakon lub inny kapłan, który odmawia Munda cor meum, prosi
o błogosławieństwo, a na końcu podaje celebransowi do ucałowania księgę 
Ewangelii.

Nowością więc jest tu  dopuszczenie do liturgicznego czytania lekcji
i epistoły ministranta. Oczywiście, że m inistrant tylko wtedy może peł­
nić rolę lektora, jeżeli będzie do tego odpowiednio przygotowany.

6) We Mszach św. śpiewanych lekcję, epistołę i Ewangelię, jeżeli są 
głoszone w języku narodowym, można odczytać zamiast śpiewać.

Dotychczas tylko lekcje i epistołę można było czytać we Mszach św. 
śpiewanych, Ewangelię natomiast należało zawsze śpiewać. W obecnej 
zmianie chodzi o to, że teksty czytane ze względu na przymioty głoszą­
cego są niekiedy bardziej wyraźne i zrozumiałe dla słuchających, aniżeli
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śpiewane. Ponadto dla niejednego celebransa celebrującego bez pomocy 
ministrów jest rzeczą zbyt trudną śpiewanie długich ustępów Pisma św.

7) Przy czytaniu lub śpiewaniu lekcji, epistoły, wersetów po nich 
następujących i Ewangelii, należy postąpić w sposób następujący:

a) We Mszy św. uroczystej celebrans siedząc słucha lekcji, epistoły, 
oraz wersetów po nich następujących. Po odśpiewaniu lub odczytaniu 
epistoły subdiakon udaje się do celebransa i otrzymuje od niego błogosła­
wieństwo. Następnie celebrans siedząc nasypuje kadzidło i błogosławi je. 
W czasie śpiewania Alleluja  z odpowiednim wersetem lub pod koniec 
innych śpiewów po epistole, stojąc błogosławi diakona, słucha Ewangelii, 
całuje księgę Ewangelii, a po homilii intonuje Credo, jeżeli przypada 
w danej Mszy św.; dopiero po skończeniu Credo, pozdrowieniu wiernych 
i odśpiewaniu Oremus, ewentualnie po modlitwie powszechnej, jeżeli ma 
miejsce, powraca z asystą do ołtarza.

b) W podobny sposób, jak wyżej podano, zachowuje się celebrans we 
Mszach św. śpiewanych lub czytanych, w czasie których lekcje, epistołę, 
śpiewy po nich następujące oraz Ewangelię głoszą ministrzy, o których 
była mowa wyżej pod punktem 5.

c) We Mszach św. śpiewanych lub czytanych, w czasie których Ewan­
gelia jest śpiewana lub czytana przez celebransa, sam celebrans podczas 
śpiewu lub czytania Alleluja z odpowiednim wersetem lub pod koniec 
innych śpiewów przypadających po epistole, podchodzi do najniższego 
stopnia ołtarza, gdzie pochylony odmawia Munda cor meum, a następnie 
udaje się na ambonę lub do balustrady, aby odśpiewać lub odczytać Ewan­
gelię.

d) Jeżeli natomiast we Mszy św. śpiewanej lub czytanej wszystkie 
lekcje są śpiewane lub czytane przez celebransa na ambonie lub przy 
balustradzie, wtedy, jeżeli zachodzi potrzeba, sam celebrans stojąc w tym 
samym miejscu czyta także w ersety przypadające po lekcjach i epistole, 
oraz odmawia Munda cor m eum  zwrócony do ołtarza. Jeżeli celebrans 
czyta lekcje i epistołę od ołtarza, w tedy i wersety po nich następujące 
czyta zwrócony do wiernych.

8) O ile czytań dokonuje ktoś inny, celebrans bezpośrednio po odmó­
wieniu Oramus te, Domine i ucałowaniu ołtarza, ewentualnie po okadze­
niu ołtarza, idzie ad sedem  i stąd celebruje aż do ofiarowania. Jeżeli oko­
liczności tego wymagają, celebrans może pójść ad sedem  dopiero po oracji.

9) Jeżeli w czasie liturgii słowa celebrans pozostaje przy ołtarzu, 
mszał od początku Mszy św. znajduje się na ołtarzu po prawej stronie. 
Jeżeli natomiast celebrans już na początku Mszy św. idzie ad sedem  i tam 
sprawuje liturgię słowa, mszał przynosi się do ołtarza na lewą stronę do­
piero na ofiarowanie, gdzie pozostaje do końca Mszy św.; dla odczytania
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lub odśpiewania oracji m inistrant przynosi celebransowi mszał z kre- 
dencji.

10) W niedziele i święta obowiązujące w czasie wszystkich Mszy św. 
odprawianych przy udziale wiernych, nie wyłączając konwentualnych, 
śpiewanych i pontyfikalnych, należy wygłosić homilię. Zaleca się rów­
nież głoszenie homilii w niektóre dni powszednie Adwentu i Wielkiego 
Postu, oraz wtedy, gdy jest większy napływ wiernych do kościoła przy 
różnych okazjach.

Przez homilię należy rozumieć wyjaśnianie tekstu Pisma św. z danej 
Mszy św., albo tekstu zaczerpniętego z części stałej lub zmiennej Mszy 
św., z uwzględnieniem tajemnicy danego dnia lub specjalnych potrzeb 
słuchaczy.

Jeżeli gdzieś są wygłaszane w czasie Mszy św. kazania związane z pew­
nym cyklem okresowym, należy w nich zachować związek przynajmniej 
z głównymi okresami i świętami roku liturgicznego, czyli z tajemnicą Od­
kupienia; homilia bowiem jest częścią liturgii dnia.

Powyższe postanowienia dotyczące głoszenia homilii stanowią rozwi­
nięcie zaleceń Soboru Watykańskiego II zawartych w art. 52 Konstytucji 
o Liturgii św. Pierwsze postanowienia wykonawcze do tegoż artykułu 
Konstytucji wydał papież Paweł VI w swym Motu proprio Sacram Litur- 
giam z dnia 25 stycznia 1964 r., nakazując, aby głoszenie homilii w nie­
dziele i święta obowiązujące weszło w życie od dnia 16 lutego 1964 r . 75

Homilię spotykamy już w pierwotnej liturgii mszalnej. Z czasem jed­
nak homilia została zastąpiona przez kazanie tematycznie oderwane od 
liturgii. Soborowa odnowa liturgiczna nawiązuje więc do dawnej prak­
tyki liturgicznej. Poprzez homilię ściśle złączoną z liturgią Kościół od­
słania wiernym całe misterium Chrystusa, ukazuje bogactwa zbawczych 
jego czynów, przepowiada m isterium paschalne w Świętych, którzy współ- 
cierpieli i zostali współuwielbieni z Chrystusem 76.

11) Tam, gdzie dotychczas był zwyczaj odmawiania przed ofiarowa­
niem modlitwy powszechnej czyli wiernych, należy go dalej podtrzymy­
wać. Tam natomiast, gdzie zwyczaju tego nie było, terytorialna władza 
kościelna może go wprowadzić, przy użyciu formuł tymczasowo przez 
nią zatwierdzonych.

Wezwania modlitwy powszechnej może śpiewać diakon lub kantor, 
a nawet odpowiedni ministrant; słowa wstępu i modlitwę końcową powi­
nien śpiewać sam celebrans. Jeżeli brak jest diakona, kantora lub odpo­
wiedniego ministranta, wtedy sam celebrans powinien śpiewać i wezwania 
modlitwy powszechnej. Modlitwą końcową z zasady ma być modlitwa

75 A A S  56 (1964) 141.
7 6  M a r t i n  A.: L ’h o m élie . Liturgie,  e t  v ie  c h ré t ie n n e  42 (1964) 75— 82.
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Deus, refugium et virtus 77, albo też inna bardziej odpowiadająca szcze­
gólnej potrzebie.

Modlitwa powszechna powinna mieć miejsce po Oremus przed offer­
torium. Celebrans może nią kierować albo z miejsca, gdzie siedzi, albo od 
ołtarza, albo z ambony, albo wreszcie od balustrady.

Powyższe postanowienia dotyczące modlitwy powszechnej są szczegó­
łowym rozpracowaniem zaleceń soborowych zawartych w art. 53 Konsty­
tucji o Liturgii św. Zalecenia te nawiązują do praktyki liturgicznej pierw­
szych wieków 78.

12) We Mszach św. śpiewanych należy śpiewać również modlitwę po­
wszechną, sekretę, czyli modlitwę nad darami ofiarnymi, doksologię ka­
nonu Per ipsum, oraz embolizm Libera nos, quaesumus, Domine.

Najodpowiedniejszą melodią do śpiewu modlitwy nad darami ofiarnymi 
jest starożytny ton uroczysty (tonus antiquus solemnis), choć wolno uży­
wać również tonu świątecznego względnie ferialnego. Końcowe słowa tej 
modlitwy Per omnia saecula saeculorum  śpiewa się według melodii oracji, 
a prefacja rozpoczyna się od Dominus vobiscum. Doksologię Per ipsum  
śpiewa się na melodię prefacji w tonie zwykłym lub uroczystym, w za­
leżności od klasy rytu danej Mszy św. Embolizm śpiewa się podobnie jak 
orację w starożytnym tonie uroczystym 79.

13) Pater noster we Mszach św. czytanych wierni mogą recytować 
wspólnie z celebransem w języku narodowym, we Mszach zaś śpiewanych 
mogą śpiewać w języku łacińskim, a gdy terytorialna władza kościelna 
pozwoli i zatwierdzi melodię, również w języku narodowym 80.

Zwyczaj odmawiania Modlitwy Pańskiej przez samego tylko celebransa 
wprowadził oficjalnie prawdopodobnie św. Grzegorz W ielki81, zaliczając 
ją do modlitw konsekracyjnych. W liturgii rzymskiej az do ostatnich cza­
sów Modlitwa Pańska, jako modlitwa ofiarna, odmawiana była przez sa­
mego celebransa, natomiast w liturgiach wschodnich zawsze występowała 
jako rodzinna modlitwa społeczności zebranej na Uczcie świętej. Jednakże 
już Instrukcja z dnia 3 września 1958 r. zezwoliła na odmawianie Pater

77 M issa le  R om an um , O ra tio n es d iv ersa e , n. 20.
78 B l a c h n i c k i  F.: M o d litw a  p o w sz ec h n a  czy li m o d litw a  w ie r n y c h  w e  M szy  

św . H om o  D c i  34 (1965) 90— 95; S z a f r a ń s k i  A.: M o d litw a  w ie rn y ch . R uch  Bibl.  
i LU.  17 (1964) 230— 237.

79 N o w e  m e lo d ie  m sza ln e  za m ieszczo n e  z o sta ły  w  zb iorze  za ty tu ło w a n y m :  
C an tu s qu i in  M issa li R om an o d esid era n tu r  iu x ta  In str u c tio n em  ad e x se c u tio n e m  
C o n stitu tio n is  de sa cra  L itu rg ia  r ec te  o rd in a n d a m  e t iu x ta  r itu m  c o n c e leb ra tio n is ,  
R om a e 1965, o p u b lik o w a n y m  d ek retem  św . K o n g reg a c ji O b rzęd ów  z dn ia  14 g ru d n ia  
1964 r. M elo d ie  te  m ają  na razie  ch a ra k ter  e k sp er y m en ta ln y . A A S  57 (1965) 407.

80 „ P a ter  n o s te r -’ w  języ k u  ła c iń sk im  p o w in n o  b y ć  śp ie w a n e  przez  w ie rn y ch  
raczej w e d łu g  m e lo d ii n o w ej, d o sto so w a n ej do śp iew u  zb io ro w eg o , za w a rte j  
w  „C an tus qu i in  M issa li R om an o d esid era n tu r ...” , s. 21— 24. T am że b o w iem  c zy ­
tam y: „M elo d ia e  o ra tio n is  d o m in ica e , q u ae  in  M issa li rom ano e x s ta n t , m in u s ap ta e  
v id e n tu r  pro ca n tu  to tiu s  p o p u li, cum  s in t  pro ca n tu  u n iu s c e leb ra n tis  c o m p o sita e ”.

81 P L  77, 956— 957; B r i n k t r i n e  J. ,  j w.  s. 202 nn.
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noster przez wiernych razem z celebransem, ale w języku łacińskim i tylko 
we Mszach św. czytanych 82.

14) Bardzo zaleca się, aby hostie do Komunii św. wiernych w miarę 
możności były konsekrowane w tej samej Mszy św.

Chodzi tu o podkreślenie ścisłej łączności komunikujących się z daną 
Ofiarą eucharystyczną. Komunia św. bowiem jest częścią Ofiary euchary­
stycznej, a przyjmowanie jej jest korzystaniem z obfitszych owoców tej 
Ofiary. Wypada więc rozdzielać Komunię św. z darów konsekrowanych 
w danej Mszy św., podobnie jak wypada przystępować do Komunii św. 
w czasie Mszy św., a nie poza nią. O łączności komunikujących się z daną 
Ofiarą eucharystyczną jest mowa w kanonie mszalnym: „Pokornie Cię 
błagamy... niech ręce Twego Anioła świętego, zaniosą tę ofiarę na niebieski 
Twój ołtarz... abyśmy wszyscy, gdy jako uczestnicy tej ofiary ołtarza 
przyjmować będziemy najświętsze Ciało i Krew Syna Twego, otrzymali 
z nieba pełnię błogosławieństwa i łaski”. Nie znaczy to jednak, że ci, którzy 
w czasie Komunii św., przyjm ują hostie konsekrowane podczas innej Mszy 
św., nie mają należytego udziału w Ofierze eucharystycznej. Pius XII 
w encyklice Mediator Dei, posługując się słowami Benedykta XIV, poucza: 
„Oprócz tych, którym kapłan celebrujący udziela podczas Mszy św. cząstki 
Ofiary przez niego złożonej, uczestniczą w tej samej Ofierze i ci także, 
którym kapłan podaje Eucharystię przechowywaną wedle zwyczaju” 83.

Jeżeli dany ołtarz nie posiada tabernakulum, pozostałe po Komunii św. 
Hostie można pozostawić w puszce na ołtarzu, kończyć Mszę św. jak 
w Wielki Czwartek, a dopiero po Mszy św. odnieść do tabernakulum.

15) Udzielając wiernym Komunii św. celebrans wypowiada formułę: 
„Ciało Chrystusa” (Corpus Christi), na co komunikujący się odpowiada: 
Amen. Udzielając Komunii św. celebrans nie czyni Hostią znaku krzyża, 
lecz tylko unosi ją nieco nad puszką w czasie wypowiadania formuły.

Tego rodzaju formuła była w użyciu w liturgii mszalnej pierwszych 
wieków. Słowo Amen  wypowiadane przez komunikujących się wyrażało 
ich wiarę w obecność Chrystusa Pana w Komunii św. Dotychczasowa for­
muła komunijna była wypowiadana tylko w języku łacińskim i miała 
brzmienie zbyt długie: Corpus Domini nostri Jesu Christi custodiat ani­
mum tuam in vitam aeternam. Amen.

16) Wierni, którzy przyjęli Komunię św. w czasie Mszy Wigilii Pas­
chalnej i w nocy Bożego Narodzenia, mogą ponownie przystąpić do Ko­
munii św. w czasie jednej Mszy św. odprawianej w dniu Wielkanocy 
i w dzień Bożego Narodzenia.

Dotychczas tylko w przypadku niebezpieczeństwa śmierci lub koniecz­
ności ustrzeżenia N. Sakramentu przed znieważeniem wolno było przyjąć

82 N. 32. A A S  50 (1958) 643. 
83 A A S  39 (1947) 562— 563.
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Komunię św. po raz drugi w danym dniu (kan. 857). Dzięki obecnej zmia­
nie wierni będą mogli w sposób doskonalszy uczestniczyć w dwóch Mszach 
św. w dwa najuroczystsze święta roku kościelnego.

17) Ograniczona została liczba ukłonów w chórze; celebrans i asysta 
mają robić ukłon w stronę chóru tylko po przybyciu do prezbiterium 
i przy odejściu końcowym.

18) Po Ewangelii w czasie Mszy św. uroczystej nie obowiązuje oka­
dzenie celebransa. Dotychczasowe okadzanie celebransa bezpośrednio po 
wygłoszeniu Ewangelii robiło wrażenie przesady w ceremoniale.

19) Rzuty okadzania darów ofiarnych po ofiarowaniu nie są ściśle zwią­
zane, jak to było dotychczas, z wypowiadaniem określonych słów; słowa 
modlitwy Incensum istud należy wypowiedzieć podczas okadzania, a nie 
przy odpowiednich rzutach okadzania.

Okadzenie duchowieństwa mające miejsce po okadzeniu darów ofiar­
nych i ołtarza, za wyjątkiem  biskupów i ordynariuszów, ma się odbywać 
per modum unius, potrójnym rzutem w obie strony chóru. Dotychczasowe 
okadzanie każdego duchownego z osobna, a przy tym zachowanie określo­
nej ilości pociągnięć, mogło robić wrażenie pretensjonalności.

20) W czasie Mszy św. uroczystej subdiakon nie trzyma pateny okry­
tej welonem od ofiarowania do Libera nos, quaesumus, lecz pozostawia 
się ją na ołtarzu, tak jak dotychczas czyniono we Mszy św. nie uroczystej.

Trzymanie pateny okrytej welonem przez subdiakona w czasie Mszy 
św. uroczystej miało znaczenie tylko historyczne i symboliczne. W dawnej 
liturgii mszalnej trzymanie tego naczynia poza ołtarzem, gdy ono nie było 
potrzebne, było uzasadnione z uwagi na jego rozmiary.

W związku z powyższą zmianą subdiakon przynosi do ołtarza kielich 
nie nakładając na siebie welonu, a podczas podniesienia okadza N. Sa­
krament.

21) Opuszcza się całowanie rąk celebransa i przedmiotów podawa­
nych mu lub od niego otrzymywanych w czasie Mszy św., np. biretu, 
ampułek z winem i wodą, łyżeczki z kadzidłem, kadzielnicy. Naszym bo­
wiem czasom bardziej odpowiada prostota ceremoniału.

22) Wolno odprawiać Mszę św. uroczystą przy asyście samego tylko 
diakona. Czynności bowiem subdiakona nie są aż tak istotne, żeby nie­
obecność jego miała uniemożliwiać odprawienie Mszy św. uroczystej. 
Mszę św. uroczystą z samym tylko diakonem wprowadzono już wcześniej 
do odnowionej liturgii Wielkiego Tygodnia.

W przypadku celebrowania Mszy św. uroczystej w asyście samego 
tylko diakona, czynności subdiakona wykonuje diakon, ewentualnie lek­
tor, gdy chodzi o czytanie lekcji.

23) Jeżeli zachodzi konieczność, wolno biskupom odprawiać Mszę św. 
śpiewaną w taki sam sposób, w jaki odprawiają ją kapłani. Konieczność
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ta często zachodzi, gdy biskup musi odprawiać poza katedrą, np. pod­
czas wizytacji parafii, a jeszcze bardziej na terenach misyjnych, gdzie 
skompletowanie odpowiedniej asysty liturgicznej jest utrudnione.

24) Udzielanie sakramentu bierzmowania oraz zawieranie małżeństwa 
może odbywać się w czasie Mszy św. po odczytaniu Ewangelii i wygłosze­
niu homilii 84

Jeżeli udziela się sakramentu bierzmowania w czasie Mszy św., jest 
rzeczą wskazaną, aby sam biskup ją celebrował; w tym przypadku biskup 
bierzmuje w szatach mszalnych. Msza św., z którą łączy się bierzmowanie, 
może być odprawiona o Duchu Św., jako wotywa 2 klasy.

Jeżeli Mszę św. odprawia ktoś inny, jest rzeczą wskazaną, aby biskup 
był na niej obecny, będąc ubrany w szaty przepisane do bierzmowania; 
szaty te mogą być albo w kolorze, w którym  odprawiana jest Msza św., 
albo białe. Homilię powinien wygłosić sam biskup. Celebrans powinien 
kończyć Mszę św. dopiero po udzieleniu przez biskupa sakramentu bierz­
mowania.

O ile nie zachodzi ważna przyczyna usprawiedliwiająca, zawieranie 
związku małżeńskiego powinno mieć miejsce zawsze w czasie Mszy św., 
po obowiązkowym wygłoszeniu homilii. W takim przypadku należy od­
prawiać Mszę św. według formularza Pro sponsis, nawet w czasie zaka­
zanym, albo dodając kommemorację o niej, stosownie do przepisów ru ­
bryk 85.

Mszę św., podczas której ma miejsce obrzęd ślubów małżeńskich, 
w miarę możności powinien odprawiać sam proboszcz lub delegowany 
kapłan, który asystuje przy ślubie. Jeżeliby natomiast Mszę św. odpra­
wiał inny kapłan, nie powinien jej kontynuować, zanim nie zakończy się 
obrzęd ślubny. Homilię powinien wygłosić kapłan asystujący przy ślubie, 
natomiast błogosławieństwa po Pater noster i przed Placeat powinien 
zawsze udzielać kapłan odprawiający Mszę św.

Należy zawsze, nawet w czasie zakazanym, udzielać nowożeńcom bło­
gosławieństwa podczas Mszy św., chociażby jedna czy obie strony zawie­
rały ponowny związek małżeński.

25) Podczas poświęcenia świec w dniu Oczyszczenia NMP, oraz po­
święcenia popiołu w Środę Popielcową można odmówić tylko jedną z mo­
dlitw  przewidzianych w mszale do tych poświęceń.

Już Kodeks Rubryk z r. 1960 uprościł częściowo obrzęd poświęcenia 
świec przewidziany w mszale na dzień 2 lutego, nakazując opuszczenie

84 P o s ta n o w ie n ie  Sob oru  W a ty k a ń sk ieg o  II z ez w a la ją ce  na u d z ie la n ie  sa k ra ­
m en tu  b ierzm o w a n ia  i za w ier a n ie  zw ią zk u  m a łże ń sk ieg o  w  cza s ie  M szy  św . w e sz ło  
w  ż y c ie  z ch w ilą  o g ło sz en ia  M otu proprio  „Sacram  L itu rg ia m ” z dn ia 25 sty czn ia  
1964 r. O g ło szen ie  to m ia ło  m ie jsce  n a jp ie r w  w  O s s c r v a to r e  R o m a n o  z dn ia  28 s ty c z ­
n ia  1964 r., a n a stęp n ie  w  o rg a n ie  u rzęd o w y m  A A S z dn ia  15 lu teg o  1964 r. (56 1964 
141).

85 C od ex  R u b ricaru m , 26. V II. 1960, n. 378— 381.
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antyfony Exsurge z werstami psalmu i Gloria Patri oraz Flectamus 
genua 86.

26) Mszę św. z udziałem wiernych zaleca się odprawiać twarzą do 
wiernych. Dlatego ważną jest rzeczą, by główny ołtarz zbudowany był 
w oddzieleniu od ściany i w takim znajdował się miejscu, by był punktem 
centralnym, w którego kierunku spontanicznie zwracałaby się uwaga 
wszystkich obecnych w kościele.

W przypadku odprawiania Mszy św. twarzą do wiernych krzyż i lich­
tarze nie muszą być umieszczone na ołtarzu, lecz mogą być postawione 
obok ołtarza, stosownie do decyzji ordynariusza, aby nie zasłaniały cele­
bransa i jego czynności. Celebrans odprawiając Mszę św. twarzą do w ier­
nych okadza ołtarz na początku Mszy św. i podczas ofiarowania obchodząc 
go ze wszystkich stron. Wolno odprawiać Mszę św. twarzą do wiernych, 
chociażby na ołtarzu znajdowało się tabernakulum; tabernakulum  to musi 
być niewielkich rozmiarów i odpowiednio dostosowane do ołtarza.

Wokół ołtarza, przy którym celebruje się twarzą do wiernych, powinno 
być prezbiterium takich rozmiarów, aby można było swobodnie wykony­
wać święte obrzędy. Miejsce do siedzenia dla celebransa i asysty powinno 
być tak usytuowane, by było dobrze widoczne dla wiernych, a celebrans 
by rzeczywiście wyglądał jak przewodniczący całemu zgromadzeniu 
wiernych. Miejsce to nie może mieć kształtu tronu, który przysługuje 
tylko biskupowi. Ponadto należy starać się, aby wierni podczas całej Mszy 
św. nie tylko mogli widzieć celebransa i osoby asystujące, lecz także 
mogli dogodnie ich słyszeć, nawet przy zastosowaniu środków technicz­
nych, oraz czynnie uczestniczyć w świętych obrzędach. Także miejsce 
dla chóru i organów, zwłaszcza w kościołach nowych, powinno być bliżej 
ołtarza i wiernych, aby widać było, że chórzyści i organista stanowią 
część zgromadzonej wspólnoty wiernych i aby mogli lepiej spełnić swoje 
zadanie w liturgii.

Nie powinno być w kościele zbyt wiele ołtarzów bocznych; ołtarze 
boczne, jeżeli struktura budowli na to pozwala, powinny znajdować się 
w kaplicach w pewnym stopniu oddzielonych od głównej części kościoła.

Powyższe zalecenia m ają swe uzasadnienie w dawnej tradycji. Pierwsze 
kościoły miały tylko jeden ołtarz, przy których celebrans stał zwrócony 
do wiernych, duchowni zaś zajmowali miejsce za ołtarzem. W czasach 
średniowiecznych ołtarze przesunięto do ściany, a duchowieństwo zajęło 
miejsce między ludem a ołtarzem. Na budowanie większej liczby ołtarzy 
bocznych wpłynęła większa ilość kapłanów, pobożność różnych bractw 
i rozwój indywidualizmu.

Przez odprawianie twarzą do wiernych bardziej podkreśla się społeczny

86 V a r ia tio n es , n. 45.
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charakter Mszy św., oraz daje się wiernym możność bardziej aktywnego 
w niej udziału.

Msze św. odprawiane prywatnie

Kapłan celebruje Mszę św. prywatnie, jeżeli w ierni nie biorą w niej 
czynnego udziału.) Taka Msza św. zazwyczaj nie jest uwidoczniona 
w ogłoszonym porządku nabożeństw.

We Mszy św., które kapłani celebrują prywatnie, nie zachodzą żadne 
specjalne zmiany, poza tymi, które obowiązują w każdej Mszy św. We 
wszystkich częściach Mszy św. obowiązuje język łaciński. Gdyby jednak 
w czasie takiej Mszy św. przystąpił ktoś do Komunii św., np. ministrant, 
wolno użyć formuły komunijnej w języku narodowym. W czasie Mszy św. 
odprawianych prywatnie czytania Pisma św. odbywają się nie twarzą do 
wiernych, lecz jak dotychczas przy ołtarzu.

Aczkolwiek z natury  Mszy św. wynika, że liczni wierni powinni brać 
w niej czynny udział, to jednak nie można potępiać, lecz uznać należy 
za dobrą Mszę św., którą kapłan ze słusznych powodów odprawia pry­
watnie. Taka bowiem Msza św. również przynosi wiele szczególniejszych 
łask służących do zbawienia zarówno samemu kapłanowi, jak i całemu 
Kościołowi i całemu światu 87.

b. O dn ow a M szy  św . w  św ie t le  drug iej In stru k cji w y k o n a w czej

Druga Instrukcja w sprawie należytego wykonania Konstytucji o Li­
turgii św., zaczynająca się od słów Tres abhinc annos, została wydana 
przez św. Kongregację Obrzędów dnia 4 maja 1967 r., z mocą obowiązu­
jącą od dnia 29 czerwca tegoż roku 88. Powstała ona głównie w wyniku 
wniesionych przez biskupów propozycji. Instrukcja ta ma na celu, zgodnie 
z zaleceniem Konstytucji o Liturgii św., dalsze uproszczenie obrzędów 
Mszy św. i usunięcie dodatków, które nie dawały większych korzyści 
duszpasterskich, a w konsekwencji osiągnięcie większej przejrzystości 
całej Mszy św. i większego jej zrozumienia. Jest ona dalszym krokiem 
na drodze do pełnej i ostatecznej realizacji odnowy Mszy św. zaleconej 
przez Sobór Watykański II.

Zmiany liturgiczne wprowadzone do Mszy św. przez drugą Instrukcję 
wykonawczą św. Kongregacji Obrzędów dotyczą: wyboru formularzy 
mszalnych, modlitw mszalnych, układu mszalnego, Mszy św. odprawia­
nych w niektórych okolicznościach szczególnych, Mszy św. żałobnych, 
szat liturgicznych, oraz języka narodowego w liturgii.

87 E nc. „M yster iu m  F id e i” , 3. IX . 1965. A A S  (1965) 753.
88 S. C. R itu u m , In stru c tio  a ltera  ad e x se c u tio n e m  C o n stitu tio n is  de sacra  L i­

tu rg ia  r ec te  o rd in an d am , 4. V. 1967. A A S  59 (1967) 442— 448. W  ślad  za tą drugą  
In stru k cją  w y k o n a w c z ą  u k a za ły  się: „ V a r ia tio n es in  O rd in e M issa e  ad norm am  
In str u c tio n is  S.R .C . d ie i 4 m a ii 1967”, o p u b lik o w a n e  d ek retem  św . K ongr. Obrz. 
z dn ia  18. V. 1967 r.

28 — S t u d i a  W a r m i ń s k i e
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Zmiany dotyczące wyboru form ularzy mszalnych:

1) Poza okresem Wielkiego Postu, w dni liturgiczne 3 klasy, można 
odprawiać Mszę św. albo zgodnie z oficjum danego dnia, albo o święcie, 
którego wspomnienie ma miejsce w Laudesach. W tym  drugim przypadku 
wolno użyć szat liturgicznych koloru dnia, po myśli Kodeksu Rubryk 
wyrażonej w n. 323 (n. 1) 89.

2) Porządek czytań Pisma św. w dni powszednie, jeżeli został przyjęty 
przez Konferencje Biskupów we Mszy św. odprawianych z udziałem ludu, 
może być stosowany również we Mszach św. prywatnych, tj. odprawia­
nych bez udziału ludu; w takim przypadku wolno dokonywać czytań 
w języku narodowym.

Tego rodzaju porządek czytań codziennych stosuje się w niektóre 
dni 2 klasy, które są wskazane w samym lekcjonarzu, oraz we wszystkich 
Mszach św. 3 i 4 klasy, czy to ferialnych czy o świętych czy też wotyw­
nych, które nie m ają czytań ściśle własnych. Czytania ściśle własne są te, 
w których jest wzmianka o tajemnicy lub osobie obchodzonej liturgicznie 
w danym dniu (n. 2).

3) W dni ferialne w ciągu roku, kiedy ma miejsce Msza św. z poprzed­
niej niedzieli, w miejsce modlitw niedzielnych można wziąć albo jedną 
z modlitw w różnych potrzebach (orationes diversae), albo modlitwę 
którejś z Mszy św. wotywnych na różne koliczności (Missae votivae ad 
diversa), które znajdują się w mszale (n. 3).

Dzięki powyższym zmianom zniknie jednostajność, która cechowała 
dotychczasowe formularze mszalne, zwłaszcza w dni powszednie w ciągu 
roku. Odtąd każdy formularz mszalny będzie mógł dostarczyć nowych 
myśli i nowych przeżyć liturgicznych.

Zmiany dotyczące modlitw mszalnych:

1) We Mszy św. odmawia się tylko jedną modlitwę. Jednakże pod 
jedno zakończenie z modlitwą danej Mszy św. dodaje się zgodnie z ru ­
brykami: modlitwę obrzędową (oratio ritualis)90; modlitwę przeszko- 
dzonej Mszy św. wotywnej z okazji ślubów zakonnych tak zakonników

89 C o d ex  R u b ricaru m , 26. V II. 1960, n. 323: „C olor p a ra m en to ru m , in  M issis  
v o tiv is ,  d eb e t e sse  cu iq u e  M issa e  co n v e n ien s; sed  in  M iss is  v o t iv is  le c t is  IV  c la ss is  
non  c o n v e n tu a lib u s , a d h ib eri p o te s t  e tia m  co lor O ffic ii d ie i, se r v a to  ta m en  co lo re  
v io la c e o  e t n ig ro  u n ice  pro M issis  q u ib u s per se  c o m p e tit” .

80 C o d ex  R u b rica ru m , n. 447: „N o m in e  o ra tio n is  r itu a lis  in te lle g itu r  oratio  
d icen d a  in  M issa  q u ae  cu m  se q u en tib u s  b e n e d ic tio n ib u s  v e l co n se c ra tio n ib u s co n -  
n e c titu r : a) c o n se c ra tio n e  E p isco p i, b) c o lla t io n e  sa cro ru m  O rd in um , c) b e n e d ic tio n e  
A b b a tis , d) b e n e d ic tio n e  A b b a tissa e , e) b e n e d ic tio n e  e t  c o n se c ra tio n e  V irg in u m ,
f) b e n e d ic tio n e  co em e ter ii, g) r ec o n c ilia to n e  e cc le s ia e , h) r ec o n c ilia to n e  co em eter ii. 
H a e  o r a tio n es , q u a e  e x s ta n t  in ter  M issa s v o tiv a s  ad d iv ersa , sem p er  a d d en d a e  su n t, 
su b  u n ica  c o n c lu sio n e , o ra tio n i M issae"
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jak i zakonnic 91; modlitwę przeszkodzonej Mszy św. wotywnej za nowo­
żeńców (Pro Sponsis) 92; modlitwę w wotywnej Mszy św. dziękczynnejB3; 
modlitwę w rocznicę wyboru i koronacji Papieża lub konsekracji Bi­
skupa 94 ; oraz modlitwę w rocznicę własnych święceń kapłańskich (n. 4 )95.

2) Gdyby w danej Mszy św. wypadło dodać kilka modlitw pod jedno 
zakończenie — dodaje się jedną najbardziej odpowiadającą (n. 5).

3) W miejsce imperaty, czyli modlitwy nakazanej, biskup może dodać 
do modlitwy powszechniej jedną lub dwie intencje specjalne.

Również kompetentna władza terytorialna może zarządzić, aby mo­
dlitwa powszechna zawierała modlitwy za rządców państw, które 
w różnych miejscach w różny sposób zwykły być nakazywane, albo też 
szczegółowe intencje, które dotyczą potrzeb całego narodu lub re­
gionu (n. 6).

Zredukowanie modlitw mszalnych nie wpłynie na zmniejszenie poboż­
ności, gdyż np. o święcie dotychczas kommemorowanym we Mszy św. 
można będzie odprawiać osobną Mszę św., ale przyczyni się do lepszej 
koncentracji myśli na przeżywanej tajemnicy.

Zmiany dotyczące układu m szalnego:

1) Zredukowane zostały przyklęknięcia. Celebrans w czasie Mszy 
św. przyklęka tylko w następujących przypadkach: gdy przychodzi do 
ołtarza i od niego odchodzi, o ile w ołtarzu jest tabernakulum  z N. Sakra­
mentem; po podniesieniu hostii i po podniesieniu kielicha; na końcu 
kanonu, tj. po doksologii; przed Komunią św., zanim wypowie słowa 
Panem caelestem accipiam; oraz po Komunii św. wiernych, tj. po wło­
żeniu do tabernakulum  puszki z komunikantami, które pozostały (n. 7).

2) Zredukowane zostały ucałowania ołtarza. Celebrans całuje ołtarz 
jedynie na początku Mszy św., gdy mówi modlitwę Oramus Te, Domine, 
ewentualnie gdy przychodzi do ołtarza, o ile modlitwy u stopni ołtarza 
opuszcza się, oraz na zakończenie Mszy św. przed błogosławieństwem 
i rozpuszczeniem ludu (n. 8).

3) Na ofiarowanie, po oblacji chleba i wina, celebrans kładzie patenę 
z hostią i kielich na korporale, nie czyniąc nimi znaków krzyża.

Patenę z hostią pozostawia się na korporale zarówno przed jak i po 
konsekracji (n. 9).

4) We Mszach św. z udziałem ludu, nawet nie koncelebrowanych, wolno 
kapłanowi celebrującemu, gdy zajdzie potrzeba, odmawiać kanon głosem

9 1 R u b rica e  sp ec. M issa lis .
92 C od ex  R u b ricaru m , n. 343, 380.
33 C od ex  R u b ricaru m , n. 382; R u bricae  sp ec. M issa lis .
9 4 C od ex  R u b ricaru m , n. 449— 450.
9 5 C od ex  R u b ricaru m , n. 451— 452.
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słyszalnym. We Mszach zaś śpiewanych wolno śpiewać te części kanonu, 
które mogą być śpiewane w obrzędzie koncelebry (n. 10) 96.

5) Modlitwę Te igitur na początku kanonu kapłan rozpoczyna stojąc 
prosto i z rozłożonymi rękami; a więc opuszcza pochylenie, wzniesienie 
oraz opuszczenie rąk i oczu, a także ucałowanie ołtarza. Podczas tej 
modlitwy, na słowa: benedicas +  haec dona, haec munera, haec sancta 
sacrificia illibata calebrans czyni tylko jeden znak krzyża. Inne znaki 
krzyża nad darami ofiarnymi są zniesione (n. 11).

6) Po podniesieniu celebrans nie musi trzymać palców wielkiego 
i wskazującego złączonych. Gdyby cząsteczka hostii przylgnęła do pal­
ców, można je oczyścić nad pateną (n. 12).

7) Obrzęd Komunii św. celebransa i wiernych został złączony. Odtąd 
celebrans, skoro odmówi modlitwę Panem caelestem accipiam, bierze 
hostię, zwraca się do ludu i trzymając hostię podniesioną mówi: „Oto 
Baranek Boży” i razem z wiernymi trzykrotnie dodaje: „Panie, nie 
jestem godzien”. Następnie komunikuje siebie, spożywając hostię i po­
stać wina, przy czym opuszcza znaki krzyża tak hostią jak i kielichem. 
Bezpośrednio po tym rozdziela Komunię św. wiernym (n. 13).

8) Wierni, którzy w Wielki Czwartek przyjęli Komunię św. podczas 
Mszy św. z poświęceniem olejów, mogą w tym dniu ponownie przy­
stąpić do Komunii św. podczas Mszy św. Wieczerzy Pańskiej (n. 14).

9) We Mszy św. odprawianej z udziałem ludu, przed modlitwą poko- 
m unijną — można, w miarę potrzeby, zachować przez pewien czas 
ciszę, albo śpiewać psalm lub kantyk pochwalny, np. Ps. 33 Benedicam  
Domino, Ps. 150 Laudate Dominum in sanctuario eius, albo kantyki 
Benedicite, Benedictus es (n. 15).

10) Błogosławieństwo ludu na końcu Mszy św. ma miejsce bezpo­
średnio przed rozpuszczeniem, a nie po Ite, missa est, jak to było 
dotychczas. Modlitwę Placeat, która dotychczas przedzielała formułę roz­
puszczenia i błogosławieństwo, obecnie zaleca się odmawiać cicho pod­
czas drogi od ołtarza (n. 16).

Dzięki powyższym zmianom układ mszalny stał się bardziej przej­
rzysty, uwolniony od zbytecznych powtórzeń, więcej jest w nim pro­
stoty. Kapłani wolniejsi od dodatkowych czynności liturgicznych będą 
mogli więcej zwrócić uwagę na treść wypowiadanych słów.

!96W ob rzęd zie  k o n ce leb ry  m ożna śp iew a ć  n a s tęp u ją c e  częśc i k an on u : H anc  
ig itu r..., Q uam  o b la tio n em ..., Q ui pr id ie..., H oc e st en im ..., S im ili m odo..., H ic  est 
•enim..., H a ec  q u o tie scu m q u e ..., U n d e  e t m em o res..., S u p ra  quae..., S u p p lic es  te  ro g a ­
m us... J ed n a k że  „C an tus qu i in  M issa li R om an o d esid era n tu r ...” za w iera  rubrykę: 
„C an tus ta m en  u n ice  ad fo r m u la s  Q ui p r id ie , S im ili  m odo e t H aec q u o tie scu m q u e  
fe ce r it is , im m o ad so la  v erb a  co n secra tio n is , l im ita r i p o te s t”.
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Zmiany we Mszach św. odprawianych w niektórych okolicznościach szczególnych:

1) We Mszach św. za nowożeńców modlitwy: Propitiare oraz Deus, 
qui potestate należy odmawiać po łamaniu i złączeniu chleba z winem, 
czyli bezpośrednio przed Agnus Dei, a nie po modlitwie Pańskiej i przed 
embolizmem.

Gdyby Msza św. była odprawiana twarzą do ludu, celebrans, w razie 
potrzeby, klęka przed Agnu sDei, podchodzi do nowożeńców i odmawia 
przepisane modlitwy. Po odmówieniu tych modlitw wraca do ołtarza, 
klęka i zwyczajnie kończy Mszę św. (n. 17).

2) Gdy chodzi o Mszę św. wotywną odprawianą na podstawie indultu 
przez kapłana niewidomego lub chorego, to można wprowadzić w niej 
następujące zmiany: kapłan może odmawiać modlitwy i prefację ze 
Mszy św. wotywnej; inny kapłan lub diakon, a nawet lektor lub mini­
strant może dokonać czytań ze Mszy św. danego dnia lub z lekcjonarza 
ferialnego. Jeżeli nie ma kapłana lub diakona, wtedy sam lektor lub 
m inistrant może odczytać również Ewangelię, opuszczając jednak Munda 
cor meum, Iube, domne, benedicere, oraz Dominus sit in corde meo. 
Celebrans wtedy przed Ewangelią odmawia Dominus vobiscum, a na 
końcu całuje księgę Ewangelii; śpiewacy lub lud, albo nawet sam lektor, 
mogą odmówić antyfony na wejście, ofiarowanie i komunię, oraz śpiewy 
przypadające między czytaniami (n. 18).

Indultu zezwalającego kapłanom o słabym wzroku, dotkniętym jakąś 
chorobą, np. jąkającym się lub odznaczającym się wielką nerwowością, 
oraz całkowicie ociemniałym, na codzienne odprawianie Mszy św. woty­
wnej o Matce Bożej lub żałobnej, może udzielać biskup na podstawie 
Motu proprio Pastorale munus Pawła VI z dnia 30 listopada 1963 r . 97 
Obecnie taka Msza św., dzięki możliwości podziału w niej ról, może 
niewiele różnić się od zwyczajnie przepisanej.

Zmiany we Mszach św. żałobnych:

1) Na zakończenie Mszy św. żałobnej, podobnie jak i każdej innej, 
daje się błogosławieństwo, oraz używa się formuły rozpuszczenia: Ite, 
missa est, chyba że bezpośrednio ma miejsce absolucja przy katafalku; 
w tym ostatnim przypadku mówi się: Benedicamus Domino i nie udziela 
się błogosławieństwa (n. 16).

2) We Mszach św. i nabożeństwach żałobnych można używać fiole­
towego koloru szat liturgicznych. Konferencje Biskupów mogą wpro­
wadzić do liturgii żałobnej jeszcze inny kolor, bardziej odpowiadający 
mentalności danego ludu; kolor ten jednak nie może obrażać uczuć bólu

97 M otu p roprio  „ P a sto r a le  m u n u s”, fac. 5. A A S . 56 (1964) 5; P a w l u k T.: 
U p ra w n ien ia  b isk u p ó w  d o ty czą ce  M szy  św . i sa k ra m en tó w  św . za w a rte  w  M otu  
proprio  „ P a sto ra le  m u n u s”. S tu d ia  W a r m iń s k ie  2 (1965) 296—298.
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ludzkiego oraz powinien ukazywać nadzieję chrześcijańską oświetloną 
tajemnicą paschalną (n. 23).

3) Przy absolucji responsorium Libera me, Domine można zastąpić 
innym, wziętym z M atutinum  żałobnego, np. Credo quod Redemptor 
meus vivit, Qui Lazarum resuscitasti, Memento mei, Deus, Libera, me, 
Domine, de viis infermi (n. 24).

Wszystkie powyższe zmiany zmierzają do tego, by Msza św. żałobna 
utraciła swój pozorny charakter przygnębiający, a będąc podobną do 
innych — tchnęła nadzieją, a nawet pewnego rodzaju weselem z wiary 
w Chrystusa Pana i życie pozagrobowe, jak to było w pierwszych wie­
kach chrześcijaństwa.

Zmiany dotyczące szat liturgicznych:

1) Podczas Mszy św. można nie używać manipularza (n. 25).
2) Aspersji niedzielnej przed sumą, poświęcenia popiołu i posypania 

nim głów w Środę Popielcową, oraz absolucji przy katafalku można 
dokonywać w ornacie (n. 26).

3) Koncelebrujący Mszę św. powinni mieć na sobie szaty liturgiczne 
takie, jakie zwykli nakładać, gdy sami celebrują. Jednakże na podsta­
wie poważnej przyczyny, którą może stanowić np. znaczna liczba kon­
celebrujących i brak odpowiedniej ilości paramentów, koncelebrujący, 
za wyjątkiem głównego celebransa, mogą mieć na sobie z szat liturgicz­
nych tylko albę i stułę (n. 27).

Powyższe zmiany dotyczące szat liturgicznych mają duże znaczenie 
praktyczne. Manipularz, aczkolwiek symbolika jego od czasów średnio­
wiecznych jest bardzo podniosła i pouczająca, często przeszkadza przy 
celebrze, np. spada z ręki, utrudnia wykonywanie niektórych czynności 
liturgicznych. Zamiana kapy na ornat, jak to ma miejsce np. po aspersji 
niedzielnej, lub ornatu na kapę przy innych obrzędach odprawianych 
po Mszy św., wymaga pewnego zachodu, zwłaszcza gdy jest brak usłu­
gujących. Zresztą niektóre małe i biedne kościoły może nie stać na zakup 
kap. Zezwolenie natomiast kapłanom na koncelebrę bez obowiązku wkła­
dania na siebie ornatu umożliwi częstsze praktykowanie tego podniosłego 
obrzędu oraz liczniejszy w nim udział.

Zmiany dotyczące stosowania j ęzyka narodowego:

Kompetentna władza terytorialna może, zgodnie z zasadami ustalo­
nymi w soborowej Konstytucji o Liturgii św. (art. 36 § 3 i 4), wprowadzić 
język narodowy również do kanonu Mszy św., oraz do całego obrzędu 
święceń kapłańskich (n. 28).

W ten sposób język narodowy może wejść do wszystkich części Mszy
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św. Chodzi o to, by udział wiernych we Mszy św. był jak najpełniejszy, 
owocny i czynny. Język narodowy w kanonie mszalnym odmawianym 
głośno może mieć duże znaczenie pastoralne szczególnie wtedy, gdy 
ołtarz otaczają mniejsze lub specjalne grupy wiernych.

3. O D N O W A  O B R Z Ę D Ó W  K O N C E L E B R Y  I  K O M U N II ŚW . P O D  D W IE M A  P O S T A C IA M I

Sobór Watykański II w swej Konstytucji o Liturgii św. nawiązując 
do dawnej tradycji rozszerzył prawo koncelebrowania na liczne przy­
padki, nakazując jednocześnie sporządzić nowy obrzęd koncelebry i umieś­
cić go w Pontyfikale i Mszale Rzymskim (art. 57—58). Opracowanie no­
wego obrzędu koncelebry Ojciec św. Paweł VI zlecił Radzie powołanej do 
wykonania Konstytucji o Liturgii św. Redakcja tegoż obrzędu, uprzednio 
wielokrotnie poddawana ocenie doradców, została jednomyślnie przy­
jęta przez Radę dnia 19 czerwca 1964 r. Jednakże przed ostatecznym za­
twierdzeniem postanowiono obrzęd ten wprowadzić w życie tymczasowo 
tytułem  eksperymentu. Wreszcie po uwzględnieniu nadesłanych uwag 
i życzeń obrzęd koncelebry przedstawiono Ojcu św., który w dniu 4 marca 
1965 r. w szczególny sposób go zatwierdził, polecił ogłosić, wprowadzić 
w życie od Wielkiego Czwartku, tj. od dnia 15 kwietnia 1965 r., oraz 
umieścić w Pontyfikale i Mszale Rzymskim.

Spełniając postanowienie Soboru Watykańskiego II Rada do wyko­
nania Konstytucji o Liturgii św. opracowała wraz z obrzędem koncelebry 
również obrzęd Komunii św. pod dwiema postaciami. Obrzęd ten określa 
sposób i okoliczności, w których wolno tak duchownym jak i osobom za­
konnym oraz świeckim przyjmować Eucharystię pod dwiema postaciami.

Obrzędy koncelebry i Komunii św. pod dwiema postaciami zostały 
ogłoszone dekretem ogólnym św. Kongregacji Obrzędów z dnia 7 marca 
1965 r . 98

Nowy obrzęd koncelebry zawiera szczegółowe rubryki, ujęte w 155 
numerowanych pozycjach, dotyczące różnych rodzajów Mszy św. kon­
celebrowanej, a mianowicie: pontyfikalnej, uroczystej, śpiewanej, czy­
tanej, w czasie święceń kapłańskich, konsekracji biskupiej i benedykcji 
opata, oraz dla kapłanów chorych. Zgodnie z postanowieniem Konsty­
tucji o Liturgii św. koncelebrowanie jest dopuszczalne: 1) w Wielki 
Czwartek, 2) w czasie soborów, zebrań biskupów i na synodach, 3) z okazji 
benedykcji opata, oraz 4) za pozwoleniem ordynariusza, do którego na­
leży osądzanie użyteczności koncelebry, w czasie rozmaitych zebrań 
kapłanów diecezjalnych i zakonnych, a także gdy chodzi o Msze św. 
konwentualne lub główne w kościołach i kaplicach, jeżeli pożytek w ier­
nych nie wymaga pojedyńczej celebry wszystkich obecnych kapłanów.

A A S  57 (1965) 410— 412.
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Jednakże każdy kapłan ma zawsze zastrzeżoną możliwość pojedynczego 
odprawiania Mszy św., byleby nie równocześnie z koncelebrą w tym 
samym kościele i nie w Wielki Czwartek.

Gdy chodzi o Komunię św. pod dwiema postaciami, to wolno jej 
udzielać za pozwoleniem biskupa następującym osobom: 1) wyświęconym 
w czasie danej Mszy św., 2) diakonowi i subdiakonowi asystującym pod­
czas Mszy św. pontyfikalnej lub uroczystej, 3) ksieni, która w czasie 
danej Mszy św. przyjęła benedykcję, 4) dziewicom konsekrowanym 
w czasie danej Mszy św., 5) małżonkom w czasie Mszy św. ślubnej, 6) 
profesom, którzy w czasie danej Mszy św. złożyli śluby, 7) nowo- 
ochrzczonym w czasie Mszy św., która następuje po ich chrzcie, 8) do­
rosłym, którzy w czasie danej Mszy św. przyjęli sakrament bierzmowa­
nia, 9) ochrzczonym, ponownie przyjętym  do jedności z Kościołem, 10) 
ksieni, dziewicom konsekrowanym, małżonkom i profesom obchodzą­
cym swój jubileusz.

Wyżej wymienione osoby, podobnie jak kapłani koncelebrujący, mogą 
przyjmować Komunię św. pod postacią wina z tego samego kielicha, co 
i celebrans, albo bezpośrednio, albo za pomocą rurki srebrnej lub łyżeczki, 
albo też przez zamoczenie części hostii; w pierwszych trzech przypadkach 
formułą komunijną są słowa: Sanguis Christi, w ostatnim natomiast: 
Corpus et Sanguis Christi. Na słowa formuły komunikujący się odpo­
wiadają: Amen.

Komunia św. w pierwszych wiekach chrześcijaństwa udzielana była 
wiernym pod dwiema postaciami. Z czasem jednak na Zachodzie wytwo­
rzył się zwyczaj przyjmowania Komunii św. tylko pod postacią chleba. 
Sobór w Konstancji na sesji XIII w dniu 15 czerwca 1415 r. potwierdził 
zwyczaj przyjmowania Komunii św. przez wiernych pod jedną postacią 99 
Następnie Sobór Trydencki na sesji XXI w dniu 16 lipca 1562 r. oświad­
czył, że pod każdą postacią przyjm uje się w pełni całego Chrystusa Pana 
i prawdziwy sakrament, oraz że w ierni nie są obowiązani przykazaniem 
Bożym lub koniecznością osiągnięcia zbawienia do przyjmowania Eucha­
rystii pod dwiema postaciam i100. Pius IV w r. 1564 udzielił przywileju 
Komunii kielicha dla Austrii, Niemiec i Węgier. Z przywileju tego jed­
nakże z czasem zrezygnowano, gdyż nie chciano przez Komunię św. pod 
dwiema postaciami upodabniać się do wyznawców reformacji. Obecnie 
przyjmowanie Komunii św. pod dwiema postaciami nie stwarza nie­
bezpieczeństwa dla wiary, dlatego Sobór W atykański II mógł zmienić 
dotychczasową praktykę nie naruszając orzeczeń Soboru Trydenckiego.

99 S z y m u s i a k  J .-G  ł  o w  a S.: B rev ia r iu m  F id e i. P o zn a ń  1964, s. 475.
100 T am że, s. 494.
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IV. K IE R U N K I D A L SZ E J O D N O W Y  M SZ Y  ŚW .

Dotychczasowa odnowa Mszy św. z punktu widzenia rubrycystycznego 
zdaje się być niewielka, ma ona jednak poważne znaczenie duszpasterskie. 
Znaczne uwydatnienie poszczególnych części Mszy św. przyczyniło się 
do głębszego zrozumienia tajemnicy Ofiary eucharystycznej. Zwłaszcza 
pierwsza część Mszy św., tzw. liturgia słowa, nabrała rumieńców i wła­
ściwego znaczenia dzięki oczyszczeniu jej od niepotrzebnych dodatków 
i przywróceniu pierwotnego charakteru. Ponadto wiele liturgicznych 
czynności mszalnych odznacza się szlachetną prostotą, która bardziej 
odpowiada duchowi naszych czasów.

Soborowa odnowa Mszy św. nie zakończyła się wprowadzeniem wy­
żej opisanych zmian, ale rozpoczęła się. Do tego rodzaju stwierdzenia 
upoważniają nas słowa tak pierwszej jak i drugiej Instrukcji wykonaw­
czej do Konstytucji o Liturgii św. W pierwszej Instrukcji wykonawczej 
z dnia 26 września 1964 r. czytamy: „Zanim cały układ mszalny zostanie 
odnowiony...” Podobnie wyraża się druga Instrukcja wykonawcza z dnia 
4 maja 1967 r.: „Chociaż nie wszystkie proponowane zmiany, przynaj­
mniej obecnie, mogły zostać uwzględnione, to jednak niektóre z nich... 
nie sprzeciwiające się przyszłej i ostatecznej odnowie liturgicznej, mogą 
być wprowadzone w życie natychmiast, jako że są pożyteczne dla stop­
niowego przeprowadzenia tejże odnowy liturgicznej”. A więc dotychcza­
sowa odnowa liturgiczna Mszy św. ma charakter tymczasowy, frag­
mentaryczny.

W jakim kierunku pójdzie dalsza odnowa Mszy św.? Kierunek ten 
został określony ogólnie naprzód w art. 21 Konstytucji o Liturgii św.: 
„Ta odnowa ma polegać na takim układzie tekstów i obrzędów, aby one 
jaśniej wyrażały święte tajemnice, których są znakiem i aby wierni 
chrześcijanie, o ile to możliwe, łatwo mogli je zrozumieć i uczestniczyć 
w nich w sposób pełny, czynny i zbiorowy”. Jest to ogólna zasada całej 
odnowy liturgicznej. W odniesieniu do odnowy Mszy św. zasada ta została 
wyrażona bardziej szczegółowo w art. 50: „Układ mszalny należy tak 
przerobić, aby jaśniej wystąpiło właściwe znaczenie i wzajemny związek 
poszczególnych części, a pobożny i czynny udział wiernych stał się łatwiej- 
szy.W tym celu obrzędy należy uprościć, zachowując wiernie ich istotę; 
należy opuścić to, co z biegiem czasu stało się powtórzeniem lub dodatkiem 
bez większej korzyści; pewne natomiast elementy, zatracone w ciągu 
wieków, należy przywrócić stosownie do pierwotnej tradycji Ojców 
Kościoła, o ile to będzie pożyteczne lub konieczne”.

W oparciu o powyższe zasady odnowy oraz dotychczasowy sposób 
i zakres ich realizacji można twierdzić, że Msza św. jeszcze bardziej zmieni
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swój kształt zewnętrzny. Kontynuowana odnowa liturgiczna będzie sta­
rała się Mszę św. jeszcze bardziej upodobnić do tych, które były odpra­
wiane w starożytności chrześcijańskiej, których opisy przekazują nam 
Ojcowie Kościoła. W odnowie Mszy św. w dalszym ciągu będzie chodziło 
o wprowadzenie do jej obrzędów szlachetnej prostoty i odrzucenie mało 
znaczących elementów. Np. nie jest wykluczone, że dla uwydatnienia 
dydaktycznej części Mszy św., tj. liturgii słowa, zniknie w przyszłości 
Kyrie, a może i Gloria, tym  bardziej, że przedłużają one znacznie Mszę 
św. śpiewaną; cześć dla Trójcy Najświętszej wyrażoną w tych modlitwach 
można będzie ukazać w sposób specjalny w kanonie mszalnym 101.

Z pewnością zostanie istotnie zmieniony kanon Mszy św. Dotychcza­
sowy tekst rzymskiego kanonu mszalnego jest w wielu miejscach mało 
zrozumiały, nie pobudza wiernych do czynnego udziału we Mszy św. 
Poszczególne części kanonu nie są logicznie zwarte, nie mają ze sobą 
bezpośredniego związku. Kanon rzymski powinien ukazywać historię zba­
wienia, jak to czyni liturgia wschodnia, która posiada nawet kilka róż­
nych kanonów mszalnych 102. Przy układaniu nowego kanonu mszalnego 
z pewnością będzie wzięty pod uwagę również aspekt ekumeniczny 103. 
Być może, że obecny kanon rzymski, ze względu na szacunek dla tradycji, 
wejdzie do nowego mszału, jako jeden z wielu.

Msza św. najbardziej upodobni się do Mszy św. pierwszych wieków 
chrześcijaństwa, jeżeli będą brali w niej czynny udział wszyscy wierni. 
Aktywna bowiem postawa wiernych była zasadniczą cechą liturgii sta­
rożytnej. Sobór Watykański II w wielu miejscach Konstytucji o Liturgii 
św. mocno podkreśla konieczność czynnego udziału wiernych we Mszy 
św. i w całej liturgii. „Kościół bardzo troszczy się o to — stwierdza 
Konstytucja — aby obecni podczas tego misterium w iary chrześcijanie nie 
byli jak obcy i milczący widzowie, lecz aby przez obrzędy i modlitwę tę 
tajemnicę dobrze rozumieli, w świętej czynności uczestniczyli świadomie,

101 .N iek tó r z y  p o w a żn i l i t u rg iśc i u w a ża ją , iż  M sza św . w  w y n ik u  o sta teczn e j  
o d n o w y  b ęd z ie  m o g ła  m ieć  n a s tęp u ją c y  sch em a t: I. A n ty fo n a  na w e jśc ie  w ra z  
z p sa lm em . P o zd ro w ien ie . M o d litw a . II. C zy ta n ie  P ism a  św . S ta reg o  T esta m en tu . 
Ś p iew . C zy ta n ie  L is tó w  A p o sto lsk ich . Ś p iew . C zy ta n ie  E w a n g e lii. W y zn a n ie  w ia ry . 
M o d litw a  p o w szech n a . III. A n ty fo n a  w ra z  z p sa lm em  na o f ia ro w a n ie . O b lacja  
ch leb a  i w in a  przy  u ży c iu  je d y n ie  m o d litw y  nad  daram i o f ia rn y m i. P r e fa c ja  w raz  
z k a n o n em  i d o k so log ią . M o d litw a  P ań sk a . Ł a m a n ie  ch leb a  —  A g n u s D ei. A n ty fo n a  
k o m u n ijn a  z p sa lm em . S p o ży c ie  C ia ła  i K rw i P a ń sk ie j . C h w ila  c iszy . M o d litw a  
p o k o m u n ijn a . IV. R o zp u szczen ie  w ie r n y c h  i b ło g o s ła w ie ń s tw o  (E p h e m e r id e s  lit.  
81 (1967) 10).

102 V a g a g g i n i  C.; II ca n o n e  d e lla  M essa  e la  r ifo rm a  litu rg ica . T orin o  1966; 
T en że: L e  C anon rom ain  e t  la  ré fo rm e  litu rg iq u e . L a  M a iso n -D ie  1966, nr 87, 
s. 134— 140.

1 0 3 B e r t i  C .-C o1a b ui g  I : D u e p r o g e tti di can o n e  e u c a r istico  p er  il r ito  
rom ano n e lla  lu c e  ecu m en ica . E p h e m e r id e s  lit.  81 (1967) 3— 69. A u to rzy  p od ają  dw a  
sc h e m a ty  rzy m sk ieg o  k a n o n u  m sza ln eg o , o p ra co w a n e  na p o d sta w ie  źró d eł b ib lij ­
n y ch  i l itu rg ic zn y ch  tak  zach o d n ich  jak  i w sch o d n ich , a w ię c  o zn a czen iu  e k u m e ­
n iczn ym .
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pobożnie i czynnie, byli kształtowani przez słowo Boże, posilali się przy 
stole Ciała Pańskiego i składali Bogu dzięki, a ofiarując niepokalaną hostię 
nie tylko przez ręce kapłana, lecz także razem z nim uczyli się samych 
siebie składać w ofierze i przez pośrednictwo Chrystusa z każdym dniem 
doskonalili się w zjednoczeniu z Bogiem i wzajemnie ze sobą, aby w końcu 
Bóg był wszystkim we wszystkich” (art. 48). Konstytucja o Liturgii św. 
zleca, aby wiernych tak wychować, by wykonywali aklamacje, odpowiedzi 
liturgiczne, psalmy, antyfony, pieśni, a także spełniali czynności lub 
gesty przepisane, przybierali właściwą postawę (art. 30). Ponadto Konsty­
tucja nakazuje, aby w księgach liturgicznych, które m ają być poddane 
rewizji, a więc i w mszale, znalazły się odpowiednie rubryki przewi­
dujące rolę wiernych w czynnościach liturgicznych (art. 31). Potrzeba 
czynnego udziału wiernych we Mszy św. została ostatnio mocno podkre­
ślona również w Instrukcji św. Kongregacji Obrzędów Musicam sacram■ 
z dnia 5 marca 1967 r. o muzyce w Liturgii św. 104 Możemy więc wniosko­
wać, że w przyszłej Mszy św. zostanie jeszcze bardziej uwydatniony 
element społeczny, polegający na czynnym zaangażowaniu w niej wszyst­
kich wiernych, oczywiście z zachowaniem odpowiedniego podziału ról.

Należy tu obiektywnie stwierdzić, że jest rzeczą prawie niemożliwą 
wciągnięcie wiernych do czynnego udziału we Mszy św. bez wprowadze­
nia do liturgii mszalnej w odpowiednim zakresie języka narodowego. 
Nieznajomość liturgicznego języka łacińskiego u wiernych była przecież 
istotną przyczyną oddalenia się ich od ołtarza. Należy więc spodziewać 
się, że we Mszy św. coraz więcej miejsca będzie zajmować język naro­
dowy, a uprzedzenia istniejące na tym tle w niektórych środowiskach 
będą musiały zniknąć.

104 N. 15: „ F id e le s  m u n u s su um  litu rg icu m  im p len t, p len a m  illa m , co n sc ia m  
a tq u e  a c tu o sa m  p a rtic ip a tio n em  p ra esta n d o , q u ae  ab ip s iu s  L itu r g ia e  n a tu ra  p o s tu ­
la tu r , et ad quam  p o p u lu s C hristianus, v i  B a p tism a tis , iu s h a b et e t  o ffic iu m . H aec  
a u tem  p a rtic ip a tio : a) in  p r im is in ter io r  s it  op o rte t, qua n im iru m  f id e le s  m en tem  
m en tem  su a m  ad D eu m  e x to lle r e , per in ter io rem  p a r tic ip a tio n em , c o n te n d a n t”, 
b) a tta m en  e tiam  e x ter io r  e s se  deb et, id e st  q u a e  in te r io re m  p a rtic ip a tio n em  m a n i­
fe s te t  per g e stu s  e t  co rp oris h a b itu s, per a cc la m a tio n es , r esp o n s io n es  et can tu m . 
E d ocea n tu r  q u oq u e fid e le s  ut, ea  a u scu lta n te s , q u ae  m in is tr i aut sch o la  can ta n t, 
m en tem  su a m  ad D eum  e x to lle r e , p er  in ter io rem  p a r tic ip a tio n em , c o n te n d a n t”

N. 16: „ N ih il so lle m n iu s  v e l  iu cu n d iu s  p o te st in  sa cr is  ce leb ra tio n ib u s ex h ib e r i,  
qu am  co etu s  qu i to tu s  su am  fid em  e t p ie ta tem  ca n tu  ex p r im it. P ro in d e  to tiu s  p op u li 
a c tu o sa  p a r tic ip a tio , q u ae  ca n tu  m a n ife sta tu r , sed u lo  p ro m o v ea tu r  hac ra tion e:  
a) C o m p reh en d at im p r im is  a c c la m a tio n es , r e sp o n s io n es  sa lu ta t io n ib u s  sa cerd o tis  
et m in istro ru m  et in  p rec ib u s lita n ic is , ac p ra e terea  a n tip h o n a s et p sa lm o s , n ecn o n  
v ersu s  in te rc a la r e s  scu  resp o n sa  rep etita , a tq u e  h y m n o s e t  ca n tica , b) P er  ap tam  
c a tec h e sim  et e x e r c ita t io n e s , p o p u lu s gra d a tim  du catu r  ad am p lio rem  in  d ies  
im m o p len a m , p a rtic ip a tio n em  p ra esta n d a m  in  iis  q u a e  ad ip su m  p ertin en t, c) A liq u i  
ta m en  c a n iu s  p o p u li, p ra eser tim  si f id e le s  n on d u m  fu e r in t  su ff ic ie n te r  in stru c ti,  
au t si m od i m u sic i a d h ib en tu r  e p lu r ib u s v o c ib u s  co m p o siti, p o teru n t e tiam  uni 
sch o la e  tr ib u i, du m m odo p o p u lu s ab a liis  p a r tib u s  n e  ex c lu d a tu r , q u a e  ad ip su m  
sp ec ta n t. P ro b a n d u s au tem  non e s t  u sus tr ib u en d i uni sc h o la e  ca n to ru m  u n iv ersu m  
can tu m  to tiu s  „ P ro p rii” to tiu sq u e  „ O rd in arii”, p o p u lo  a p a r tic ip a tio n e  in  cantu  
p e n itu s  e x c lu s o ”. A A S 59 (1967) 304— 305.
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Można przypuszczać, że i do Mszy św. w pewnym zakresie będzie 
miał zastosowanie przepis art. 38 Konstytucji o Liturgii św., zawierający 
zalecenie: „Zachowując istotną jedność rytu  rzymskiego należy więcej 
miejsca pozostawić różnicom i przystosowaniom do rozmaitych ugru­
powań, regionów i narodów, zwłaszcza na terenach misyjnych; zasadę 
tę należy uwzględnić przy poprawianiu ksiąg liturgicznych, strukturze 
obrzędów i ustanawianiu rubryk”. Kościół bowiem w sprawach, które nie 
dotyczą wiary lub dobra powszechnego, nie chce narzucać sztywnych 
form jednolitych, nawet w tak ważnej dziedzinie jak liturgia. Kościół 
ceni i popiera duchowe piękno i kulturę różnych narodów, dlatego to, co 
w obyczajach tych narodów nie jest przeciwne wierze i obyczajowości 
chrześcijańskiej, niekiedy przyjm uje do swojej liturgii. Liturgia przysto­
sowana do charakteru i tradycji narodów, uwzględniająca okoliczności 
miejsca i osób, łatwiej może przemówić do dzisiejszego człowieka. 
Do terytorialnej władzy kościelnej będzie należało określenie, oczywiście 
w granicach ustalonych w nowych księgach liturgicznych, sposobu dosto­
sowania kultu Bożego do tradycji i ducha narodów (art. 37—40). W odnie­
sieniu do Mszy św. chodzić tu  będzie, poza językiem liturgicznym, 
głównie o muzykę, a w pewnej mierze także symbolikę, szaty liturgiczne.

Konstytucja o Liturgii św. aczkolwiek odnowę liturgii widzi głównie 
w powrocie do zdrowej tradycji i wzorów starochrześcijańskich, to jednak 
otwiera drogę i do postępu, zezwalając na wprowadzenie do liturgii 
nowości, jeżeli wymaga tego prawdziwe i niewątpliwe dobro Kościoła. 
Konstytucja jedynie zastrzega, aby nowe formy w yrastały niejako orga­
nicznie z form już istniejących (art. 23). Nie jest więc wykluczone, że 
odnowiona Msza św. będzie miała nowe elementy, dotychczas nieznane.

Trzeba jednak pamiętać, że głównym celem dokonywającej się odnowy 
liturgicznej nie są same zmiany tekstów i obrzędów, ani nawet sama 
dążność do przywrócenia liturgii starożytnej formy, lecz dążność do jak 
najbardziej czynnego i owocnego w niej uczestnictwa wszystkich w ier­
nych, a poprzez to uczestnictwo do pogłębienia życia chrześcijańskiego, 
do zjednoczenia wiernych w Chrystusie, do uwielbienia Boga. Dlatego 
równolegle z zewnętrzną odnową Mszy św. musi iść wyrobienie liturgiczne 
duszpasterzy oraz pogłębienie życia liturgicznego wśród wiernych.

Stolica Apostolska w różnych ośrodkach zezwoliła już na Mszę św. 
w nowych opracowaniach, z uwzględnieniem potrzeb lokalnych, o cha­
rakterze eksperymentalnym. Na wyniki tych eksperymentów oraz osta­
teczne opracowanie kształtu Mszy św. zapewne poczekamy niedługo. 
Dotychczasowy kierunek odnowy Mszy św. napawa optymizmem i nadzie­
ją, że przyszły porządek mszalny osiągnie cele zakreślone przez Sobór 
Watykański II.

Pracami nad wprowadzeniem w życie soborowej Konstytucji o L itur­
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gii św., a tym  samym i nad nowym układem mszalnym, kieruje powołane 
przez Papieża Pawła VI Consilium ad exsequendam Constitutionem de 
sacra Liturgia, czyli Rada do wykonania Konstytucji o Liturgii św .105 
W skład powyższej Rady Liturgicznej wchodzi kilkudziesięciu członków, 
przeważnie biskupów, reprezentujących zgodnie z art. 25 Konstytucji 
o Liturgii św. różne narodowości, działających pod przewodnictwem kar­
dynała J. Lercaro, arcybiskupa Bolonii. Z Radą Liturgiczną współpracują 
liczni biegli powołani z różnych narodów. Praca Rady Liturgicznej oparta 
jest na 40 zespołach. Zespołom tym powierzono do opracowania poszcze­
gólne działy wchodzące w  skład planowanej odnowy liturgicznej. Nad 
odnową liturgii Mszy św. pracuje aż osiem zespołów. Zadaniem ich jest 
przeredagowanie całej Mszy św. w świetle wytycznych Soboru. Zespoły 
te prowadzą pracę bodaj najbardziej odpowiedzialną i interesującą ogół 
wiernych.

Rada do wykonania Konstytucji o Liturgii św., obok swej zasadniczej 
działalności, również wydaje biuletyn pod nazwą Notitiae, w którym 
między innymi udziela odpowiedzi na przedłożone wątpliwości dotyczące 
soborowej odnowy liturgicznej. Odpowiedzi te jednak nie mają cha­
rakteru  oficjalnego, lecz tylko orientacyjny. Przyczyniły się one już do 
tymczasowego rozstrzygnięcia wielu kwestii związanych z odnową 
Mszy św.

Doborowy skład członków i rzetelne metody pracy Rady do wykonania 
Konstytucji o Liturgii św. gwarantują powodzenie dalszej odnowy 
Mszy św .106

*  *  *

W czasie druku niniejszego artykułu ukazała się Instrukcja św. Kon­
gregacji Sakramentów Eucharisticum m ysterium  o kulcie tajemnicy 
eucharystycznej z dnia 25. V. 1967 r., obowiązująca od dnia 15. VIII. 
1967 r. (AAS 59 1967 539—573). Instrukcja ta, będąca syntezą liturgicznego 
stanu prawnego dotyczącego kultu eucharystycznego, wyprowadza pewne 
praktyczne wnioski odnoszące się do Mszy św., które przynajmniej w wiel­
kim skrócie należy tu odnotować, jako posoborowe innowacje mszalne, 
a mianowicie: 1) Należy unikać odprawiania Mszy św. prywatnie w tym 
samym czasie co i Msza św. z udziałem ludu, zwłaszcza w niedziele i święta 
nakazane, a to w tym celu, aby nie rozpraszać wiernych manifestujących 
zwartą jedność (n. 17). 2) Popołudniową Mszę św. sobotnią, przez wysłu­
chanie której za zgodą Stolicy Ap. zadośćczyni się obowiązkowi wysłucha­
nia Mszy św. w niedzielę, należy odprawiać według kalendarza przewi­
dzianego na niedzielę, wraz z homilią i modlitwą wiernych. W sobotę zaś

105 A A S  56 (1964) 479— 480.
106 C o n siliu m  ad  ex se q u e n d a m  C o n stitu tio n em  de sacra  L itu rg ia . E p h e m e r id e s  

lit .  79 (1965) 160— 164. —  Z P o la k ó w  cz ło n k iem  R ad y L itu rg iczn e j je s t  B p  F ra n c i­
szek  Jop, O rd y n a r iu sz  O polsk i.
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przed Zesłaniem Ducha Św. należy odprawić Mszę św. o wigilii, dodając 
Credo. Podobnie Msza św. w sobotę przed Bożym Narodzeniem powinna 
być odprawiona o wigilii, przy użyciu białych szat liturgicznych, z Alle­
luja i prefacją o Bożym Narodzeniu. Msza św. w Wielką Sobotę jest zawsze 
Mszą św. Wigilii Paschalnej, której nie wolno odprawiać przed zachodem 
słońca (n. 28). 3) Powiększone zostały przypadki, w których wolno wier­
nym udzielać Komunii św. pod dwiema postaciami (n. 32). 4) Komunii św. 
wolno udzielać wiernym stojącym lub klęczącym — w zależności od tego, 
jak zadecyduje Konferencja Biskupów (n. 34). 5) W przypadkach koniecz­
ności i za zgodą biskupa wolno udzielić Komunii św. tylko pod postacią 
wina (n. 41). 6) Na ołtarzu, przy którym  odprawia się Msza św., nie może 
być wystawiony N. Sakrament, który zawsze powinien ukazywać się 
jako owoc konsekracji (n. 55, 61). 7) Wystawienie N. Sakramentu, o ile 
ma charakter uroczysty i ma być dłuższe, powinno rozpoczynać się po 
Mszy św., podczas której powinna być konsekrowana hostia przeznaczona 
do wystawienia, a to dla uwydatnienia charakteru ofiarnego Eucharystii. 
Msza św., po której następuje wystawienie, kończy się formułą Bene­
dicamus Domino, z pominięciem błogosławieństwa (n. 60).

A R G U M E N T U M

D E  C O N C IL II O E C U M E N IC I V A T IC A N I II A C C O M M O D A T A  R E N O V A T IO N E  
L IT U R G IC A  SA C R IF IC II M ISS A E

In a r ticu lo  p ra eb etu r  im p r im is  c o n sp ec tu s  m odorum , q u ib u s E c c les ia  sa e c u lo ­
rum  decu rsu  sa c r if ic iu m  M issa e  ce leb ra b a t. In hac  c e leb ra tio n e  om n ia  q u a e  su n t  
a D eo  e t  ad e sse n tia m  litu rg ia e  p e r tin en t, u sq u e  ad h o d iern a m  d iem  im m u ta b iliter  
p erm a n en t, c o n tin g e n tia  au tem  e le m en ta  su b  v a r ia ru m  c ircu m sta n tia ru m  in f lu x u  
a p r istin a  tr a d itio n e  sa n cto ru m  P a tru m  reced eru n t e t  p e r v en er u n t ad fo rm a s, quae  
h o m in u m  m en ti n o stra  in  a e ta te  m in u s resp o n d en t.

C o n ciliu m  V a tica n u m  II in  su a  C onstitu tione de sacra L iturgia  pro in sta u ra tio n e  
ord in is  M issa e  se q u en tes  reg u la s  s ta tu it:  1) in  p a rtiu m  p ropria  ra tio n e  n ecn o n  
m u tu a  c o n n e x io n e  m aior  c la r ita s  e lu cea t; 2 ) p a r tic ip a tio  f id e liu m  fa c ilio r  red datur; 
3) r itu s , p rob e  se r v a ta  eo ru m  su b sta n tia , s im p lic io r es  fia n t;  4) q u ae  tem p oru m  
d ecu rsu  d u p lica ta  v e l  m in u s u t ilite r  ad d ita  fu eru n t, om itta n tu r; 5) r e s titu a n tu r  
ad p r istin a m  sa n cto ru m  P a tru m  n orm am  n o n n u lla  q u a e  tem p o ru m  in iu r ia  d e c i­
derunt, p rou t o p p o rtu n a  v e l n e c essa r ia  v id ea n tu r . P ra e ter a  a C o n cilio  p raec ip itu r , 
ut th esa u r i b ib lic i la rg iu s  in  M issa  a p er ia n tu r; ut h o m ilia  d ieb u s d o m in ic is  et 
fe s t is  de p ra ecep to  in  M issis  c o n cu rren te  pop u lo  c e leb ra tis  p ro n u n c ietu r; ut ora tio  
co m m u n is  res titu a tu r . C o n ciliu m  q u oq u e sta tu it , u t lin g u a e  v e rn a cu la e  in  M issis  
cu m  pop u lo  c e leb ra tis  co n g ru u s lo cu s  a c o m p e te n ti a u c to r ita te  e c c le s ia s t ic a  tr ib u i  
p o ssit.

Instructio  diei 26 se p te m b r is  1964 a. ad exsecu tion em  C onsti tu tionis  de sacra  
Liturg ia  rec te  ord inandam ,  n ecn o n  n o v u s Ordo Missae  et Ritus servan du s in 
celebra tione Missae  die  14 d ecem b ris  1964 a. p ro m u lg a ti, d e in d e  Instructio  altera  
d ie i 4 m a ii 1967 a. a lia q u e  n o n n u lla  S e d is  A p o sto lic a e  d o cu m en ta , iam  p a rtim  su m m a  
cum  la u d e  p r in c ip ia  c o n c ilia r ia  in sta u ra tio n is  M issa e  in  p r a x im  d ed u x eru n t, la b o res  
n ih ilo m in u s  c o n tin u a n tu r , qu oru m  op e m a tu ra  rec o g n itio  et r en o v a tio  to tiu s  M issae , 
ca n o n e  h au d  e x c e p to , sp eran tu r.




